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„ G r y  cyw ilne”  pp. P re m je ró w  pom aj&w ych

Tajemnica narad w  Belwederze
za c zy n a  się w yjaśniać

WARSZAWA, 14. 3. (Tel. wl. Q.) 
Tajemnica konferencji w  Belwederze 
zaczyna się zwoma wyjaśniać.
W kolach sanacyjnych utrzymują, że 
nie mówiono tam ani o zmianie rządu, 
ani o reformie Konstytucji, lecz. żw 
przedmie tern konferencji były t  zw. gry 
cywiine. Podobnie jak istnieją gry wo­
jenne, w których prowadzący je daje 
swym podkomendnym do rozwiązania

pewne problemy, tak samo istnieć mogą 
gry cywilne, polegające na roztrząsaniu 
najważniejszych zagadnień taktyczno- 
politycznych i programowych drogą 

zapytań i odpowiedzi.
Otóż podobno przedmiotem narad 

bylycn premierów pomajowych w Bel­
wederze miała być właśnie taka gra 
cywilna.

P u łk o w n ic y  są przem ęczeni?
W  związku ze zmianą rządu, której 

termin wyznaczają na sobotę 17 bm., 
krążą pogłoski, że sprawa ta wywołała 
rozbieżność zdań w obozie rządzącym, 
jedni bowiem uważają, że powinna być 
utrzymana
dotychczasowa metoda, polegająca na 

„zmianie warty"
! że moiie tu wchodzić w grę jedynie 
gruna kilku ludzi. Którzy są przeznacze­
ni do tego, aby kolejno piastowali tekę 
Szefa rządu, natomiast inna grupa wy­
stąpiła z pogłoskami, że 
po 8 tatach należałoby sięgnąć po nowe, 

tiieżużyte siły.
Zwłaszcza nowa Konstytucja I wprowa­
dzenie jej w życie wymaga, zdaniem 
tych osób, nowych sił do zmiany ustroju.

Jeżeli chodzi o personalne pogłoski,

związane z zapowiedzianą zmianą rzą­
du, to nadal na plan pierwszy wysuwa 
się

nazwisko pułk. Prystora,
o którym mówioro, że już od kilku ty­
godni zaznajamia się z obecną sytuacją 
gospodarczą i finansową, przygotowując 
się do powrotu na swoje dawne stano­
wisko.

Obok tego powtarzają się nazwiska 
pułkowników Becka 1 Pierackiego.

Wczoraj zwrócono uwagę, że min. 
Beck, Który dłuższy czas, jak mówiono, 
był chory, nagle zjawił się w Sejmie i 
przez cały dzień w gabinecie minister­
ialnym odbywał kolejno narady z posła­
mi, odgrywającymi wybitniejsze role w 
B. B.

Jeżeli chodzi o zmiany na innych sta­

nowiskach ministerialnych. to o zmia­
nach tych jeszcze się wcale nie mówi i I 
ogólnie przypuszczają, ż t  nie będą one \ 
wielkie. j

Proces szpiegow ski
WARSZAWA, 14. 3. (tel. wj O) 

Dziś w sądzie okręgowym wznowiony 
został proces pary  szpiegowskiej Marji 
Ogórek i Ernesta Drzazgi- Proces to­
czy się przy drzwiach zamkniętych- 

W yrok zapadnie prawdopodobnie 
dziś późnym wieczorem iuo jutro. —
Obojgu
śmierci-

oskarżonym grozi kara

Elastyczna ustawa
WARSZAWA, 14. 3 (Tel. wł. O ) 

Mimo, że Sejm zakończył właściwie 
wczoraj swoje prace, a nawet marszałek 
Switalski złożył już o nich sprawozdanie 
Prezydentowi Rzpntej na odbytej aud­
iencji, dziś w południe 
zebrała się sejmowa Komisja Konstytu­
cyjna I uchwaliła projekt ustawy o nie­
dopuszczalności łączenia niektórych sta­
nowisk 1 czynności — z wykonywaniem 
mandatu poselskiego lub senatorskiego. 
Projekt ten został opracowany na pod­
stawie zgłuszonego przed rokiem jesz- 
zc przez Klub Narodowy wniosku, od- 

pT^gimn.jeanaK daleko od intencji wnio­
skodawców, a rozpraszając różne, prze­
pisy nadał całej ustawie

dJżą elastyczność. 
Wykazywali to w dyskusji posłowie z 
opozycji, przeJewszystkiem pus. Komar 
n!cki. Winiarski i 'i rąmPczyński z Klubu 
Narodowego. Postawili tez szereg po­
prawek, zmierzających do przywrócenia 

ustawie dawnych tendencji, jednako-

I
N o w y  K o n flikt p ra w n y

WARSZAWA, 14. 3. (Tel. wł. G ) 
Dziś o godz. 4 popoł. odbyło się posie­
dzenie senackiej Komisji Konstytucyj­
nej, na którem odbyć się miał wybór re­
ferenta projektu ustawy o zmianę 
Konstytucji. Okazało się przy tej sposob 
ności, że
uchwała sejmowa z dnia 26 stycznia 
przybyła do Senatu w nieco zmienio­
nym stanie, co stanowi nowy konflikt 

prawny.
Mianowicie

27 teza pos. Cara
brzn.iała: „Sejm składa się z posłów

wybranych w głosowaniu powszech- 
nem, tajnem, równem, bezpośredniem i 
stosunkuwem. (kwestję wprowadzenia 
tych przymiotników do Konstytucji, czy 
też przeniesienia niektórych z nich do 
ordynacji wyborczej pozostawiam do 
rozważenia)”.
Otóż cafe zdanie w nawiasie, które znaj­
dowało się w ustawie sejmowej zostało 
w druku przeznaczonym dla Senatu 
opuszczone. Pozatem w druku seimo-

przeprowadzenia zmian uchwalonych w 
ustawie.

Sen. Targowski 'oświadczył że w p i­
śmie m arszałka Sejmu niema stwierdze­
nia kompletu, jest tylko zawiadomienie o 
zapadłej uchwale. Sen. Woźnicki % Klubu 
Ludowego -zwrócił uwagę ża projekt prze. 
siany senatorom oprócz" j unktów wska­
zanych przez s-en. Gląbińskiego różni się 
od projektu uchwalonego p rz;z  Sejm tak- 

_ że całym szeregiem przecinków i średni- 
j ków, która zm ieniają sens uchwały, lila  

tego nie można się zgodzić na to ażeby
wym dokonano jeszcze kitkn drobniej- i Pr° iek t mógł być podstawą obrad Senatu.

 - t .  s  l ATówra 7 tac7a umi.ispt rt t y t s t o a nariszych zmian-

O św iadczen ie p re ze s a  senackiego 
Klubu N a ro d o w e g o

Na dzisiejsze posiedzenie Komisii przy- | ficjalne Komisji bez zgody wszystkich
byli bardzo liczni j nietylk-, jej członko­
wie, ale i inni senatorowie a także i po­
słowie. Na wstępie obrad przewodniczący 
sen. Targowski z BB. odczytał pismo sen. 
St. Gląbińskiego przesłane przed dwoma 
miesiącami do Komisji.

W piśmie tern sen. GłąbCńskł zastrzegł 
się przeciwko omówieniu tez konstyincyj- 
nych oraz przeciwko wybraniu znawców, 
a mianowicie posłów Sławka, Makowskie. 
Bo 1 Cara Zastrzegł się również przeciw 
dokonaniu tego przed uchwaleniem wnio. 
skn w Sejmie.

Sen. Targowski stara? się wykazać, Że 
uchw ała u rzeczoznawcach w Komisji nie 
wykracza Się przeciw regulaminowi.

Na to sen. Gląbiński raz jeszcze pow­
tórzył swoja zarzuty , twiordząe. że dla 
wniosków, nie będących projektem  usta- 
* 7 . TBe nąoże się, oabywać posiedzenie o-

członków. Przechodząc do sprawy będącej 
na porządku dziennym son. Gląbiński za . 
żądał od przawodniczacego wyjaśnienia, 
czy w piśmie m arszałka Sejmu frzasła- 
nem marszałkowi Senatu wraz z projek­
tem Ustawy Konstytucyjne] znajduje się 
stwi rdzenie, i i  w myśl art. 125 Konsty­
tucji uchwaia kom isyjna zapadł i w prze­
pisanym  komplecie 222 posłów. Nadto sen 
Gląbiński zarzucał, że 
przesłany obecnie senatorom projekt n . 
stawy konstytucyjne] nie zqadza się w 
kilku ważnych punktach z  tym projek­
tem, który został uchwalony przez Sejm 
1 znajduj. się w sprawozdaniu sejmowej 
Komisji Konstytucyjnej. Z tego powoda 
należy również zażądać od marszałka Sej. 
mn wyjaśnienia na jakiej podstawie te 
zmiany zostały dokonane, ponieważ jedy. 
nie pełny Sejm byłby kompetentny do

Mówca zgłasza wniosek o przejście nad 
projektem  do porządku dziennego.

Na tsm sam em  stanowisku stanęła se- 
natorka KIusryAska z PPS. przew odni­
czący p-oddał pod głosowanie wniosek sen. 
Wożnickiego, który został odrzucony gło­
sami BB.

Uzupełnienie składu 
rzeczoznaw ców

Sen. Gląbiński zastrzegł sobie, ze przed 
merytoryczną rozprawą nad projektem 
ustawy nrzedstawl wniosek w sprawie 
braku w Sejmie Kompletu potrzebnego 
do powzięcia nchwały konstytucyjnej. 
Nadto wniósł o uzupełnienie liczby 
trzech znawców powołanych przez Ko­
misję przed kilku tygodniami trzema pro 
fesoraml prawa konstytucyjnego, a mia­
nowicie prof. Starzyńskim, Bobrzyckim 

i Komarnickim.
Wskazał przytem, że trzej znawcy po-

(DaJszy ciąg obok.)

woi wszystkie te wnioski BB oarzucii 
i ustawę uchwalono według projektu re­
ferenta pos. Jeszkego z BB.

Narazić jednak jest to rzecz mało ak­
tualna, gdyż projeKt spocznie jeszcze 
przez diuzszy czas, zanim dostanie się 
na plenum Sejmu.

Nagły skon w  pociągu
Kranów, 15 marca.

Dnia 13 bm. około godz- 8-20 w po* 
ciągu osobowym Nr. 722 na przestrze­
ni pomiędzy stacjami Gródkówice — 
Kłaj zm arł nagle na ud?r  serca Dyląg 
Wojciech- lat 64. robotnik, /.rmieszK?’. 
ły w Bochni- W agon ze zwłokany od­
czepiono na stacji Kraków-Płakzów- 
Po dokonaniu ogięazin lekarskich 
zwłoki odstawiono od Instytutu medy­
cyny sądowej

Zawiadom ienie o wizycie 
m in. Barthou

WARSZAWA, 14. 3. (PAT) Rzad 
francuski zawiadomił min. Becka, że 
min. spraw zagranicznych Francji p. 
Barthou udaje się z oficjalną wizytą do 
W arszawy w Kwietniu br. dajac przy­
tem wyraz nadziei, że kontakt ten przy­
czyni się do wzmocnienia współpracy 
między obu sojuszniczemi krajami. Mi­
nister Beck wyraził żywe zadowolenie 
rządu polskiego z powodu zamierzonej 
wizyty i zaznaczył, ze podziela całko­
wicie pogląd min. Barthou co do jej 
znaczenia.

Zaproszenie dla ieźdźców  
polskich

LONDYN, 14. 3. (PAT) Amerykański 
związek jeździecki zaprosił na między­
narodowe zawody hippiczne, które się 
odbędą w listopadzie br. w Nowym Jor­
ku nast. państwa europejskie: Włochy, 
Polskę i Szwecję.

DZISIFJSZA POGODA
Przewidywany przebieg pogody do 

wieczora, dnia 15. bm-: Zachmurzenie 
zmienne, z zanikającemu drobnemi o- 
padami, głównie na wschodzie kraju* 
Tem peratura bez większych zmian. — 
Umiarkowane w iatry południowo-za- 

chodnie i południowe-_______________

wołani przez Komisję są wnioskodaw­
cami, więc muszą popierać projekt usta­
wy, a chodzi o wyświetlenie tej sprawy 
z innego stanowiska. Sen. Woźnicki do­
magał się również powołania b. marszał 
ka Seimu Rataja.
Wniosek sen. Gląbińskiego uchwalono 
większością głosów, gdyż paru senato­
rów z BB. głosowało z całą ópOzvcją 

za wnioskiem.
inni glosowali przeciw. Wniosek sen. 
Wożnickiego odrzucono.
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Plan socjalistyczny a warstwy średnie Etatyzm i wplność — &<* Lo Tz^zy *  ̂♦
wzajemnie się wytaczające. Dyktatura 
socjalistyczna „przejściowa* , zamieniła-

■r
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Sucjali/utr pragnący dziś zdystanso­
wać komunizm i niejako odemścić się 
na nim za długi, bo ciągnący się od koń­
ca wojny światowej okres niepowodzeń 
— zamierza teraz działać radykalnie pod 
względem metod i zdecydowanie co do 
planu i celu.

Z kwestją metod uporał się socjalizm 
łatwo: stanął na gruncie dyictatury so­
cjalistycznej.

Z planem sprawa jest bardziej skom­
plikowana. Nie używa wprawdzie socja­
lizm terminu dyktatura proietarjatu, któ­
ry widnieje jakó naczelne przykazanie w 
dziełach Marksa i Engeisa, jednak, jak 
mamy wrażenie, nie dlatego, żeby się 
odróżnić od komunizmu, lecz raczej dla­
tego, że dy ktatura proletariatu nie udała 
się nigdzie poza Rosją. Prawda, nie uda­
ła się komunistom, ale pod tym wzglę­
dem socjaliści są cość trzeźwi, żeby się 
łudzić iż uda im się to, co nie powiodło 
się komunistom.

Analiza rewolucji komunistycznej w 
Rosji poszła już dość daleko i już dziś 
niemal wozyscy rozumieją, że rewolucja 
w Rosji była możliwa, gdyż oprócz ro­
botnika był za nią kupiec, rzemieślnik, 
Inteligent i chłop. Wszystkie ostatnie 
kategorie pbpaiły rewolucję komuni­
styczną swoim nastrojem... na swoją 
zgubę. Nie zmienfh to jednak stanu rze­
czy: co bowiem było potem, nie miało 
wpływu na nastrój. początkowy, nastrój 
rewolucyjny klas średnich, które dopie­
ro w  przyszłości miały być srogo oszu­
kane.

Ale nauka rosyjska dała dużo do 
myślenia warstwom średnim u innych 
narodów. Już miały się one na Baczno­
ści. Nletylko nie loparły komunizmu, ale 
Bitały się padstawą do reaKcji przeciw 
niemu.

Widzą to dziś socjaliścf, ostatnio zre­
wolucjonizowani i wyprzedzający komu­
nizm i dochodzą do wniosKu, że rewolu­
cja oparta .tylko o warstwę ściśle ro­
botniczą jest niemożliwa Postanawiają 
przeto pozyskać warstwy średnic. W  ja­
ki sposób?

Tu zjawia się plan opracowany przez 
socjalistę belgijskiego Mana, tzw. stąd 
plan Mana, o którym ostatnio bardzo się 
dużo mówi i pisze w kołach socjali­
stycznych. Plan ten polega na rozgra­
niczeniu tego, co ma być upaństwowio- 
nem, od tego, co ma pozostać nadal pry­
watną własnością. Ta ostatnia własność 
ma pozostać jako własność drobna, jako 
własność klas średnich. Natomiast 
wszystko inne ma ulec socjalizacji.

Socjalizm jest pewny, że ten plan jest 
znakomity i że warstwy średnie zosta­
ną nim i uspokojone co do swej własno­
ści i pozyskane na rzecz socjalizmu w 
innych dziedzinach. Socjaliści nadto 
głoszą że ich ustrój w odróżnieniu od 
ustroju komunistycznego, będzie ustro­
jem wolnościowym, że tedy dyktatura 
socjalistyczna nie będzie musiała być 
stała, bo jej istnienie zostanie ograni­
czone tylko do czasu przeprowadzenia 
socpalizacji wielkiej własności. Następ­
nie będzie już wolność i braterstwo 
drobnych posiadaczy z urzędnikami 
zsocjalizowanego gospodarstwa państ­
wowego.

Przechodząc do krytyki powyższego 
planu socjalistycznego, trzeba przede­
wszystkiem zauważyć, że nie jest on 
nowy, że praktyka już wyprzedziła tu 
teorję. Zwie się on poprostu etatyzmem 
i zna go szereg państw. Klasycznym 
przykładem rozwoju tego systemu jest 
Polska. Na przykładzie tedy Polski m o­

żemy zupełnie konkretnie mówić o jego 
brakach i wadach.

Otc w państwach etatystycznych ta 
część gospodarki, która jest albo zsocja- 
lizowana (przedsięoiorstwa państwowe, 
licznie rozbudowane) albo pozostaje we 
współpracy i pod kontrolą państwa 
(kartele, trusty, wielka własność rolna), 
jest stale deficytowa. Niedobory tej go­
spodarki pokrywa się podatkami, a po­
datki się ściąga z tej części gospodar­
stwa, która jest jeszcze w rękach pry­
watnych, czyli głównie kosztem docho­
dów warstw średnich.

n.
Wobec procesu, wynikającego z głę­

bokich przyczyn dziejowych i prowa­
dzącego do szybkiego zmniejszenia licz­
by ludzi t. zw zawodów inteligentnycn, 
panującem dotychczas stanowiskiem jest 
opieranie się mu wszelkiemi sposobami. 
I rządy, i organizatorzy życia społecz­
nego robią wszystko, żeby utrzymać jak 
największą ilość intehgencji, pomimo, że 
wytwórczość krajów spada i zubożenie 
ich postępuje. Ta polityka szybko nisz­
czy warstwy wytwórcze: inteligencja
w znacznej części staje się pasorzytem, 
wyciskającym z tych warstw ostatme 
soki. Zmusza to, między innemi, do ta­
kiego zwiększania podatków, że lud­
ność w krótkim czasie przestanie je wy­
trzymywać, i musi się skończyć kata­
strofą. Skończy się to tak, jak wszelkie 
próby walki z tern, co rozwój życia 
czyni koniecznością.

Jest ta polityka wyraźnem niszcze­
niem przyszłości narodu.

Jedynem wobec tego procesu stano­
wiskiem uczciwein, obywatelskiem, jest 
przystosowanie się do niego tak, żeby 
uchronić kraj od niszczenia jego sił ży­
wotnych, jego wytwórczości, zapewnić 
mu rozwój życia, na zdrowych mater­
ialnych i moralnych zasadach opaity. 
Musi przedewszystkiem nastąpić głębo­
ka reforma pojęć, panujących w społe­
czeństwie o wartości różnych rodzajów 
Fracy i hierarchji zawodów w społe­
czeństwie.

Zawody, nie mające tytułu inteligent­
nych, wymagają często o wiele więcej 
zalet umysłu i charakteru, zapewniają 
człowiekowi stanowisko niezależniejsze 
i często materialnie lepsze. O ileż wię­
cej jest człowiekiem ten, kto swoją ini­
cjatywą, przedsiębiorczością i pracą 
staje na własnych nogach materialnie i 
moralnie i nawet organizuje pracę dla 
innych, niż zawieszony na posadzie in­
teligent, który przez pewną ilość godzin 
dziennie bezmyślnie odrabia t. zw. ka­
wałki.

Ta przemiana pojęć pod wpływem 
konieczności już się zaczyna odbywać, 
ale ludzie, którzy dają jej przykład, są 
jeszcze ws jątkami. Ogół nie chce zrozu­
mieć tego, co się dziś dzieje i młodsze 
pokolenia jeszcze przygotowują się do 
życia w warunkach, które już minęły.

Rozpęd w kierunku szybkiego zwięk­
szania liczby inteligencji inercyjnie trwa 
dalej. Przybywa jej ciągle ze wszyst­
kich warstw społecznych. Przerażającą 
ciasnotę w zawodach inteligentnych 
zwiększają w olbrzymim stopniu dwa 
fakty: coraz szybciej w ra s ta  inteligen­
cja z pośród żydostwa — dziś w stosun­
ku do jego liczby o wiele szybciej, niż 
z pośród społeczeństw europejskich; z 
drugiej strony, od wojny światowej do 
zawodów inteligentnych rzuciły się w 
wielkiej liczbie kobiety.

Tak, pole pracy i zarobku \v zawo­
dach inteligentnych kurczy się i będzie 
się kurczyło szybko w dalszym ciągu, 
a liczba kandydatów do tych zawodów, 
nrast zmniejszać się, rośnie z piorunu­
jącą szybkością.

Konieczna tedy jest, zarówno dla do-

1 Oczywiście warstwy średnie zado- 
wolone z tego stanu rzeczy nie śą; a po­
nieważ ich niezadowolenie jest znane, 
tendencją etatyzmu jest tworzenie no­
wych placówek, bo na nich można osa­
dzić ludzi uzależnionych i w ten sposób 
przeciwstawiać się niezadowoleniu 
warstw średnicn.

Jest to logika rzeczy. Odzie tu jed­
nak miejsce na wolność? Ona jest nie* 
njużliwa, gdyż ta wolność, oparta na 
niej krytyka i umożliwione przez nią 
d - :ałanie kierują się przeciw etatyz­
mowi.

bra jednostek, jak dla dobra kraju, szyb­
ka ewolucja w pojęciach społeczeństwa 
i w dążeniach jednostek do znalezienia 
miejsca w życiu. I konieczny jest prze­
wrót w polityce rządów, idących wbrew 
nakazom życia i dobra narodów.

W Poisce przebudowa społeczna, 
wynikająca z bankructwa organizacji 
gospodarczej świata, na której czele sta­
ła Europa, ma o wiele mniej do znisz­
czenia, niż w wielkich krajach zachod­
nich, p-zemysłowycn i handlowycn 
Jednej tylko warstwie grozi ora nie 
mniej, ale bodaj więcej nawet, niż w 
wielu innych krajach. Tą właśnie warst­
wą jest inteligencja. Przerost jej liczeb 
ny u nas nastąpił z przyczyn, o który-.-h 
mówiłem już dawniej i które niezawod­
nie będą wyświetlone w dalszej dysku­
sji. W  przyszłości kraj nasz, zs wzglę­
du na swą prostsza od wielu innych 
strukturę gospodarczą, która dziś się je­
szcze tmraszcza, i ze względu na swą, 
niższą, niż na Zachodzie, zamożność, bę­
dzie mógł utrzymać mniejszą o wiele, 
niż dziś jej ilość. Mam głębokie przeko­
nanie, że dzisiejsza katastrofa naszej in­
teligencji jesi tylko słana zapowiedzią 

! tego, co nas czeka jutro, zwłaszcza, je- 
1 żeli nie zmienimy swego sposobu my- 
I ślenia i postęjjowania.

Przystosowanie naszego życia do 
tego wielkiego procesu dziejowego, któ­
ry tu pokrótce starałem się. wyjaśnić, 
jest pierwszurzędnem zadaniem obecnej 
doby. Nie może ono wszakże zasłaniać 
nam wielkich zadań w sprawie położe­
nia i roli inteligencji polskiej, wynikają­
cych z przyczyn miejscowych z wa­
runków i położenia naszego kraju w o- 
becnej dobie.

Mamy tu przedewszystkiem dwa o- 
gromnej wagi zagadnienia.

Pierwsze obejmuje stanowisko inte­
ligencji polskiej w Polsce, umniejszanie 
1 obniżanie jej przez zalew żydowski, 
nietyiko materialnie niszczący naszą in­
teligencję, ale i moralnie ją rozkłada-

W  Londynie, w „Chaiham House“, 
wygłosił z końcem zeszłego roku pro­
fesor Arnold Bergstrasser, zwolennik hit­
leryzmu, odczyt
o polityce ekonomicznej rządu niemiec­

kiego.
W dyskusji jeden z obecnych, p. Rennie 
Smith, interpelował prelegenta o stan 
wykonania sławnych „Dwudziestu Pię­
ciu Punktów**, owego programu ruchu 
narodowo - socjalistycznego, którego 
piętnastolecie obchodzono niedawno w 
Niemczech. W  szczególności p. Rennie 
Smith zapytał się, co się stało % punk­
tem li, który zapowiadał zniesienie nie- 
zapracow anego dochodu i kres „niewoli 
procentu**; dalej z punkiem 12, co do 
konfiskaty zysków wojennych; z punk­
tem 13 w sprawie upaństwowienia tru­
stów i karteli; punktem 14, co do usu­
nięcia domów towarowych i zastąpienie 
ich przez małe przedsiębiorstwa; punk­
tem 17, który zapowiadał reformę rolną,

by się na riatą. Rozumieją to dobrze 
warstwy średnie: i dlatego mało jest da­
nych, żebv wzięły ońe udział w prze­
budowie społecznej proponowanej prze’, 
socjalizm, który wszedł na drogi lewi­
cowego faszyzmu, czy socjalistycznej 
dyktatury.

Kierunek rozwoju jest przeciwny:
pójdzie on po linji przeciwstawiającej S'.ę 
etatyzmowi, tam gdzie się on rozplenił. 
I tę właśnie linję poprą warstwy 
średnie. '

Drugie wynika z  niedorzecznego 
faktu skupiania się inteligencji w wiel­
kich ośrodkach, przedewszystkiem w 
stolicy, podczas gdy prowincja ma JęJ 
zamało, gdy tam jest jeszcze dla mej 
sporo pola do zarobkowania — częsta 
skromnego: lepsze wszakze sKromne za­
robkowanie, niż bezrobocie i nędza lub 
tak częste dziś życie w dojrzałym wiec 
ku, nawet po ożenieniu się, na łasce ro­
dziców. Wynikiem tego jednocześnie jest 
zbyt słane tętno życia prowincji i brak 
śił do wprowadzania tego życia w dzi­
siejszej przełomowej dobie na nowe 
drogi.

Czas już ostatni do poważnego za­
jęcia się temi zagadnieniami, których 
rozwój zależy przedewszystkiem ud nas 
samych, od naszego iozuuiu i energii. 
Zająć leż one muszą pierwsze miejsc* w 
rozpoczynającej się dziś d7*-skusji.

Trudne położenie geograficzne Pol­
ski nauczyło, nas skupiać swą uwagę na 
niebezpieczeństwach zewnętrznych. W 
ostatnich wszakże czasach czynniki od 
nas niezależne zmieniły tak położenie 
naszych głównych sąsiadów, że zmuszę-* 
ni są główną energję swoją zwrócić w  
innych kierunkach, że korzystniej jesl 
dla nich na dłużej lub krócej żyć z Pol­
ską w pokoju. Taką chwilę, którą, nie­
wiadomo, jak długo będzie trwała, Pol­
ska, pod grozą wielkich niebezpieczeństw 
zewnętrznych na przyszłość, musi wy­
zyskać dla wzmocnienia się wewnętrz­
nego. Jeżeli ją prześpimy, historia suro, 
wo nas ukarze.

W  tej chwili największe niebezp?e- 
czeństwa dla Polski tkwią nawewnątrz, 
w tern, co ją materialnie i moralnie nisz­
czy. Jednem, nie najmniejszem z nich 
jest obecne położenie naszej inteligencji 
i jej najbliższa przyszłość. Jeżeli jeste­
śmy coś warci, to nasza bezmyślność 
i bezczynność wobec tego zagadnienD 
musi się dziś skończyć.

wywłaszczenie, zniesienie renty grunto­
wej; wreszcie z punktem 18, co do kar 
na tych, którzy osiągnęli nadmierne zy­
ski i lichwiarzy.

Prof. A. Bergstrasser w  odpowiedzi 
oświadczył, że od czasu sformułowania 
tego programu w r. 1919 położenie wiel­
ce się zmieniło. Według p. Bergstrassera, 
jeden z główmych autorów tego pro­
gramu, p. G. Feder, nłe jest już wyznaw­
cą zniesienia procentu od kapitału, lecz 
tylko redukcji stopy procentowej. Zyski 
wojenne już znikły i spraw a. ich konfi­
skaty straciła swoją aktualność. W  spra­
wie upaństwowienia tmstów i karteli je­
szcze nie zapadły decyzje. Socializm 
nowego państwa ma inne skuteczniejsze 
sposoby działania, niż upaństwowieni© 
karteli i trustów. Ze względu na położe­
nie ekonomiczne i dobro robotników 
wstrzymano akcję, zmierzającą do za­
stępowania domów towarowych przez 

mniejsze sklepy.

S.

Przebudowa społeczeństwa
i p o ło że n ie  Inteligencji

racy.
ROMAN DMOWSKI
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Wywłaszczenie w  rolnictwie nie jest 
aktualne, gdyż
dobrowolna podaż zietui aa i«uoełację 

najzupełniej wystarcza. a
Niewątpliwie nie można <K kierunku 

politycznego, kióry spracuje właoze w 
r. 1934 domagać sie, by urzeczywistni 
w całości swój młodzieńczy program 
z r. 1919. Coprawda z okazji piętnasto­
lecia tego programu padały uroczyste 
zapewnienia, ze ruch i jego wódz do­
trzymają temu programowi w ir mości, 
ze na wszystko czas przyjdzie. Z dru­
giej strony w iJe  radykalnych zapowie­
dzi roniono i później, Bezpośrednio 
przed objeciem władzy w Niemczech. 
Ale tego wszystkiego nie trzeba brać 
dosłownie. Jak to zaznacza prof. A, 
BergstrSsser w  swoim odczycie, pro­
gram partji narodw.u • socjalistycznej 
„sprowadza się do pora szerokich idei 
przewodnich (few broad outlines). W 
tern leży siła systemu. Zgodnie z tern 
rząd nie potrzeouje rozważać planów 
demagogicznego pochodzenia, których 
wykonanie byłoby niekorzystne dla ca­
łości".

Hitler w  swojej ogólnej polityce wy­
kazuje dużo elastyczność" i umiejętności 
sujpniowegc działania. Jeszcze wyraź­
niej ta metoda, z dodatkiem wielkiej o- 
strożności, występuje w dziedzinie eko- 
nomicznej. Czy jednak mamy tu do czy­
nienia tylko ze zwłoką w urzeczywist­
nianiu zapowiedzi, w myśl zasady „co 
się odwlecze, to nie uciesze11, czy leż w 
praktyce życiowej stępił się radykalizm 
społeczny tego ruchu"*

Przewidywania są trudne. Zależy 
wiele od położenia światowego, od stanu 
bezrobocia, wewnętrznych nastrojów i 
innych jeszcze okoliczności. Nikt poważ­
ny chyba nie oczekuje tego, że Hitler 
pewnego pięknego dnia zniesie całkowi­
cie procent ud kapitału i urzeczywistni 
temu poaoone hasła. Ale nasuwa się py­
tanie,
w jakim stopniu Idea państwa integral­
nego, supremacji polityki nad gospodar­
stwem, idea „zestrojenia**, ogarnie wielce 
skomplikowane gospodarstwo niemiec 
kie, jak daleko posunie się planowa go­

spodarka w Niemczech.
Aby zdać sobie sprawę z tego, w jakim 

kierunku może pójść polityka ekonomi­
czna i społeczna hitleryzmu, trzeba za­
pytać się, na* jakich żywiołach ten ruch 
się opiera, jakie grupy społeczne stano 
u’ią jego podstawę. Ich psychika określi 
w znacznymi stopniu kierunek przyszłej 
ewolucji. Otóż
hitleryzm jest przedewszystkiem ruchem 

drobno-mieszczansKim.
Doszedł do władzy dzięki popularności 
wśród zdeklarowanej inteligencji, podu­
padłego kupieetwa, rzemiosła i t. d. 
Oparł się na ..małym człowieku". Ży­
wioły te niechętnie patrzą, na wielki ka­
pitalizm. Nędza upowszechniła wśród 
nich radykalne hasła. Niemniej jednak 
tej grupie społecznej nie uśmiecha się 
zupełna kolektywizacja ustroju. Ci lu­
dzie nie cnca znieść własności prywat­
nej, a raczej umocnić średnie i drobne 
gospodarstwa.

Następnie do coraz większego zna­
czenia w ruchr narodowo - socjalistycz­
nym dochodzą chrom. W arstwa chłop­
ska jest objektem szczególnej troski 
rządu. Hitleryzm zrobił bardzo wiele, by 
podnieść znaczenie chłopa w społeczeń­
stwie. Idzie niewątpliwie bardzo daleko 
w interwencji nań.-,tva na rzecz rolnic­
twa, posuwa się nawet do regulowania 
cen płodów rolnych przez państwo, ale 
ostatecznym jego celem jest samodziel­
ne, żywotne gospodarstwo chłopskie. 
Hospodarstwo coprawda ujęte w ścisłe 
farby zorganizowanego „stanu żywi­
cieli", ale niemniej indywidualne gospo­
darstwo chłopskie.

Jednakże w dotychczasowem gospo­
darstwie Niemiec ani warstwa rzemieśl- 
niczo - kupiecka, ani chłopska, nie mia­
ły przewagi. Na p!er.wszy plan wysunął 
się wielki przemysł, razem z robotni- 
tyjm fabrycznym. Przemysł o bardzo 
skomplikowanych interesach eksporto- 
w ych i finansowych, o bardzo złożonei 
strukturze Hitleryzm znajdow ał popar-

u niektórych wielkich przemysłow­
ców. Mimo to masy? robotnicze i wogóle 
wszystkie żywioły radykalne oczekiwa­
ły stanowczyth posunięć w stosunku do

przemysłu i banków, co nie nastąpiło. 
Prywatne kartele i trusty istnieją nadal, 
coprawda pod dużą ingerencją państwa, 
co zresztą i dawniej pyio. Raczej zanosi 
się na dekoc«.„łrację banków aniżeli na 
łeb uphństwrowTeme.

W  tych warunkach nie można prze­
widzieć, w jakim stopniu i w  jakim za­
kresie będzie realizowany integralny 
program narodowego socjalizmu. Zależy 
bardzo w iek od sytuacji międzynatO-

dowej, od stanu waluty, od stosunków 
z zagranicznemi wierzycielami, a prze­
de wszystkiem od wewnętrznych hastro- 
jów i stanu bezrobocia- O dotychczaso­
wych zabiegach, by to bezrobocie zwal­
czyć, by rozszerzyć stan zatrudnienia 
i ożywić rynek wewnętrzny nie można 
powiedzieć ostatniego słowa.
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W ie lk a  debata w  Sejm ie
P o l s k i e  K l u b y  o p o z y c y j n e

p rze ciw  pełnom ocnictw om  dla rzą d u
WARSEM A 13. 8. (toL wł &,) Na 

wtorkowem plenarńera nhi Saj •
mu po djSkueji nad sprawą wydŁ-nu po­
słów sąd©.,, —i załatwiono jcs^cre' kilka 
drobniejszych =praw. popołudniu zaś 
wiiięła sie

druga wielka dyskusja polityczna na ie . 
_ at ustawy o pemomocnlctwacli dla 

rzędu.
Zreferował ją  krótko pos pofloshl ?, 

B B., poczem zabrał g łrs  pas. Winiarski 
z  KIjLu Narodowego.

Deklaracja K iubu N arodow ego
Nu wstępie wskazując, że w  ciągu sia- 

dmlu 1 pól Ict rządów przedmajowyeh 
i j i u  jieaen rai. rzeczywiście w wyjątko­
wych okolicznościach, rząd GraoiKiego o.  
trzymał pełnomocnictwa natomiast w drn 
giej pofowio okresu naszej niepodległości 
już czwarty raz uchwala się pełnomocnic­
tw. . dla rządu. Dziwna rzocz, że silny 
rząd z większością murowaną nie może 
rządzić w sposób uormalay.,

W Polsce w obecnych warunkach nikt 
nie jest powny jutra, a przedewszystkiem 
wszyscy mają w ra źc ie  że jutra nie ,fcst 
pewny rząd

Jeszczo w roku 1932 zak.es pełnomoc­
nictw nio wychodzi! pozi ramy przyzwo­
itości, — alo już w 1933 rząd nabrał prze. 
konania, żo w drc dzo pełnomocnictw n.o. 
żn j regulować wrszystko.

W tym roku po .az dmgi widzimy to 
samo. Polnomocnietwa nieogiaaiezonb Z a ­

czynają w ohodzić w system. T»zy przyjęte 
przez obóz rządowy powtarzają przopis 
dotychczasowej Konstytucji w spraw'o wy­
dawania dekretów z mocą ustawy Pan 
Makowski, przewodniczący Komisji Kon. 
stytucyjnej, twiordził, żo pełna procedu. 
ra prawotwórcza poiaga na uchweli nir u- 
stawy przez organa ustawodawcze i tylko 
obok tego pomocniczo lub zastępczo od­
bywa się tworczocć pr-w-ia rządu.

Jożoli Sejm uchwali tę ust-wę to rząd 
będzie panem n .zych. osób prawa sto­
sunków rodzinnych, mienia prywrtnegc 
i publicznego, losów'Państwa. Możo zmio. 
niać od dołu do góry stosunki p.awne. 
powiększać daniny i ciężary, może wy­
właszczać.

To nie zgadza się już ani z naszą Kon­
stytucją, ani z żadną inną, ani z istotą 
państwa praworządnego.

Następnie pos W iniaiski przedstawi! 
w jaki sposób wyzyskano pełnomocnie, 
twa w zeszłym roku.

przy końcu przemówienia poruszył: spra 
wę podziału władzy przeciwka której wystę 
puje projekt zmiany Konstytucji BB. M. 
inn. pos. Winiarski stwierdził, żo wszyst­
kie państwa opierały się zawszo na podzia 
la władzy o ile były państwami kultu- 
ralnemi, a nio wscbodniemi satrapiami.

Co do faszyzmu i hitleryzmu, to m ię. 
dzT tym systemem a Polskr jost cala 
przepaść. Oba te systemy mają wielką 
ideę narodową, za którą idą masy nato­
miast sanacja nie może obudzić żadnogo 
ontuzjazmu, nio możo tolerować niezależ­

ny oh jednostek t musi nieraz tolorować 
zopsucie, ptacre tak straszną cenę za n. 
irzymanio się przy właozy Musi opierae 
się na gorszych stronach natury ludzkiej.

Rządy takie irzymają się tylko sili, 
stąd też wynika wrażenie nieustającej 
wojny ze społeczeństwem. Dla sanacji co­
raz mniej jest aróg wyjścia z sytuacji.

Tutaj mówca przypomina swoją rcz. 
mowę z wyższym mzędnikiem minister, 
jalny.n, który „świadczył: .Dopóki ręka 
będzie mogła kierować karabinem maszy 
nowym, władzy nio oddamy."

Inni m ówcy
Potem w tym  samym duchu przeciw 

ustawie o pełnom ocnictwem  posłowie:

Caplóskl z PPS Krysa z Klubu Ludów? 
go i inni ae stronnictw  opozycyjnych. Maj 
obszerniej potraktow ał sprawy pos. Cza­
piński wykazując, że pełnomocnictw „ są 
ucieczką przed słynaniem  się z p .zedsta 
wicielami narodu i przed odpo wie jzialuo. 
ścią na ten stan  rzeczy, Jaki w kraju pa­
nuje.

O dpow iedź p. MiedzińsKie s
Z lam ienia  BB. występował pos. Mie 

dzińaki. ale ten zupełnie nie m ó w i i p e l .  
nomocnictwach, Obszernie natomiasi po­
lemizował z lewicą na  tem at polityki i,a_ 
granir-nej, Jak wiadomo socjaliści wy­
suwali zastrzeżenia co do' paktu z Nitem- • 
cami i mówili. że „rząd m iota się między 
Berlinom a Moskw-ą" pos. Miedziriski od­
powiedział na  to, że p. m inister spraw za­
granicznych 'otrzymał w Moskwie od ez\ n 
nikćw najbardziej m iarodajnych gratula­
cje z powodu zaw arcia paktu z Rześcy

Przy końcu przemówienia p. Miedzin- 
ski odpowiedział pos. WiniarsK-emu u . 
tczymując, że rząd wceie nie oz-uje się 
aagrożuny i nie ogtąda na  to, czy um 
swemi fotelami karaDiny maszynowe.

O nieszczero^ci
Potem przemawiał jeszcze p o ł . Sta­

nisław Stroński z Klubu Narodowego.
Na wstępie zwrócił on uvvagę, że Iz­

ba prawdopodobnie zdążyła zapomnieć 
ó tem, iż mowa jest o ustawie o pełno­
mocnictwach, p. Miedziński bowiem 
okrążył całkowicie tę sprawę.

Z przemówienia pos. Winiarskiego p. 
Miedziński wysnuł wniosek, jakobyśmy 
sir szczególnie troszczyli o jutro tego 
rządu. P. Winiarski tylko powiedział, 
że rządzenie krajem sposobem niezwy­
kłym jest objawem niepewności. Jeżeli 
chodzi o troskę o jutro tego rządu, to 
tej troski nie mamy. Jedyne pełnomoc­
nictwo, jakiebyśmy Panom dali, to peł­
nomocnictwo do ustąpienia, Napróżno 
czekaliśmy na wyjaśnienia, dlaczego peł 
nomocnictwa się potrzebne w tak nie­
słychanym zakresie.

Gdyby nasz rząd mógł wykazać, że 
na poastawie pełnomocnictw polepszy 
stan krain, to co innego. — ale tego w s­
kazać nie może. Gospodaruje ze stałym 
deficytem, co stwierdził p. Krzyżanow­
ski. O równowadze budżetowej narazie 
marzyć nie możemy.

Na podstawie więc wyników uważa­
my, że nie trzeba dawać pełnomocnictw

i że łepiej jest, gdybyśmy spraw * pań­
stwowe załatwiali tu — jawnie!

Razi nas tylko nieszczerość, bo kie­
dy się przychodzi z ustawą o pełnomoc­
nictwach, to się mów], że trzeba ulżyć 
ciężkiej doli kraju, a potem sypią s:ę tti. 
ten kraj ustawy polityczne albo ustaw.-, 
uposażeniowa.

Może jeszcze raz rząd chce podw yż- 
szyć płace dygnitarzy?

To są prawdy, dla których nie może­
my głosować za pełnomocnictwami.

Po przemówieniu pos. Strońskiego dy 
skusję zakończono i ustawę o pełnomoc­
nictwach uchwalono głosami BB.

Z a m k n i ę c i e  s e s ji w p i ą t e k ?
Następnie załatwiono Jeszcze krótko 

bez dyskusji dobre poprawki, jakie Se­
nat wprowadził do preliminarza budże­
towego i na tem posiedzenie zamknięto.

Termin następnego nie został w y­
znaczony, to też panuje ogólne przeko­
nanie, że były to ostatnie obrady w tej 
sesji. W szyscy utrzymują, że w piątek 
sesja zostan;e zamknięta, niektórzy. zaś 
dodają, że w sobotę ukaże się komuni­
kat o zmianie rządu.

Dm interpelacje Kiubu Narodowego
WARSZAWA- 13. 3, (Teł. wł. G.) I Jedna, zwrócona do Ministra Spra- 

Klub Narodowry zgłosił na dzisiejszem l wiedliwości i Ministra Spraw Wew- 
posiedzeniu Sejmu dwie interpelacje. 1 netrznych, dotyczy czterokrotnego po-

Skaya Je mordercy tfycza
STANISŁAWÓW, 13. 3. (PAT) Póź- | szpitala dr. Adama Lachmunda. Sędzio- 

nym wieczorem zakończyła sie dz’ś roz 1 wie '1 głosami potwierdzili winę oskar- 
prawa przed przysięgłymi przeciwko J. ) żonego, Trybunał skazał go na 10 lat 
Nyczowi, oskarżonemu & zabójstwo dyr, j więzienia za zabójstwo z art, 225 par. 2.1 ■ ,t • 

Zwycięstwo młodzieży narodowej
w  B r a t n i a k u  A k a a e m i l  M e d y c y n y  W e t e r y n a r y j n e j

na listę nr. 2 (sanacyjną) głosów

bicia przez oolicję p. Stawickiej z Ostro 
wa i zachowania się władz prokurator­
skich w tej sprawie.

Druga, bardzo obszerna , zwrócona 
jest do prezesa Rady Ministiów i wy­
mienia niezgodne z prawem zarządze­
nia min. Michałowskiego dotyczące ric- 
tarja:u.

M. in. w interpelacji tej wymienieni 
są sędziowie, którzy zostali mianowani 
notariuszami bez odbycia wymaganej 
przez ustawę 2-letniei praktyki notai - 
ja'i:cj.

Lwów, 14 marca. - 
Wczoraj popołudniu odbyły się wy­

bory władz T-wa Bratnia Pomoc Stud. 
Akademii Medycyny Weterynaryjnci. 
W głosowaniu na listę tir. 1 Narodowe­
go Komitetu wyborczego padło 172 gło- 

• ' ^ *

sow,
73.

W ten sposób w skład Zarządu T-wa 
wejdzie 12 narodowców i 5 sanatorów.

—o—»

Te le g ra m y
WAbZYNGTON Iz.La Reprez.mtamow 

przyjęła projekt ustaw y przewidujący wy- 
plarenie b. żołnierzom am erykańskim  su . 
my 9 m iljardy 2o0 milj. dolarów.

PRAG A Otwarte tu zostały wi >senne . 
Targi P rask ie . W targach bierze daść licz. 
ny udział zagranica. Między imiemi zn a j­
duj? się lani róv\nież wystawa polska.

LONDYN W edtug doniesień R eutąra ze 
Sztokh.dmu, wysokość pażyczki. jaka iftK 
być udzielona przez Szwecję Związkowi 
Sowieckiemu w n o s ić  m a lik) inilfonow 
koron.
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D y s k u s j a  n a  c z a s ie
w  numerze wćzoi d s z  ym roszego 

pisma w artykule Romana Dmowskie­
go u k aw la  iio zapu-viedź zainicjowa­
nej przez .-Gazetę W arszaw ska ' an­
kiety na temat położenia naszej inte­
ligencji dziś j w najbliższych latach 

“Genezę tej ankiecy-dyskusji ,‘Gaze­
ta  W arszaw ska" w yjaśnia tak :

.,P« okii3cdń_ kuurym wmawiano 
ugćłjw i, #9 pogorszemii t-lę warumków 
bytu nuftarjalmego jast tylko chwilowe, 
że z roku u l  rok m inie — przyszły la ta  
w  których >lau»st* luJsoule go staic. zlę 
ulemożliwem; tw arda raecaiywiotóść o  
k*/rMa sie wymowniejsza oa najbardziej 
s totóystych aowoKatćw niewzruszalności 
dotychczasowych podstaw naszego bytu 
i dobrobjtu. Ci aawokaci, onieś.nieleni 
trŁgedją, yw aj^cą sią’ w życiu,, u-
cjćLn, a prŁoCiętuy człowiek nictylk*. 
w idu. ale odczuwa na sobij sam ym  
córat boleśniej. Ze dotychczasowe pvd- 
łU w y jego egzystencji k ruszą się szvb 
ko, Za jnst ofiarą kOws-JbC1uuj| kląsk), 
że n ik t m u nia wskazuje dróg ocalenia'*

W praw dzk  tym. k tórzy się zasta­
nawiał5 nad źródłami ter Klęski- ana- 
kza ich wskazywała, że Pulska należy 
<łó kr«ów .‘ Kćore powinny najmniej u- 
cierpieć, tó  ied n ik  niewiele jest ćhyba 
ijpołeozeósiw. któreby niszczały tak 
szynko- :ak nasze- 

Dlaczego?
. Gztory m iljiny — pisz# ,,G. W .1* — 

rodUti t-olniczych, siedzących na w łas­
nej ziemi, będący uh podstawy b r tu , i 
przyszłości narodu. nędznieje z dftia na. 
dzień, obniża poziom ewego tycia  i sw ą 
wytwórczość i z rosnącą nisp-awnością 
patrzy na prizyązłćść swych dzieci. 0 - 
nywaj-ąc sie a biedy bez najpotrzebniej 
łżycb rzeczy, coraz gorzej podtrzym uje 
nyt remi osi i przemysłu. Rzemiosła i 
przemy*!- a z. mień* handel, upadają, 
w  m iastach aeynko rośnie liczba ludzi 
bdz pracy i bez środków d i  życia: 
wszędzjs wyciągają ręce po jałm użnę 
ludzie, po których widać, ża nigdy nie 
żebrali, a którym  z oczu patrzy, te  s<* 
głodni. Tysiące młodych ludzi, którzy 
pokończyli szkoły. pozdobywali dyplo­
my. natknęły się na  mur, zaraykaiący 
im  drogę do życia: stwierdzają, że w 
życiu rrem a d la nich miejsca. Ci zaś, 
którzy zdołali to miejsce zdobyć i na­
w et którzy dawno się Jut na  mam u- 
m oćnili, czują, że g ru n t z pod nćg im 
się usuwa".

D w ie s4  po-stawy lu d n o śc i w obec 
tych klęsk:

bierna poddająca się im  z fataliz 
taem , przyjm ująca ciosy bsz p r  b  ich 
parowania, i u y n a a .  walcząca o tycia, 
zm niejszająca rozm iary zła i szukająca

dróg ocalenia. Ma się rozum* oć, chcąc 
waiczyć skutecznie ffle ziem, trzeba zdać 
eobie sprawę z jego źródeł i z p.-go 
istóty", •

Pr<t5d narodowa już od szeregu lat 
wskazywała na postępy katastrofy  za­
powiadała klęski* k tó .e  dziś iuż wszys­
cy  widzą j odczuwają s tara ła  się roz­
wiać złudzenia, że m am y tylko z prze­
mijającymi trudnościami do czynienia- 
W  odpowiedzi na to zarzucono obo­
zowi narodowemu, że szerzy pesy ­
mizm — tymczasem  było to  tylko m ó­
wienie prawdy. Słusznie też podkreśla 
,-Gazeta V. arszawsKu'1. ze

■ ..trzeba, oyła, żeby ogół znał prawdę, 
jeżeli mial być przygotowany do stawie 
czoła klęsce. Me można walczyć z ćho 
robą bez postawiania przedewszy»tkiem 
djagnozy. Im wcześni aj się ją i ostawl 
tem większe , ą widoki sauiecznej wal­
ki I>zdś choroba już rozwinęła się, nie 
powiadamy — w całej petni, bo posię 
puje ona naprzód z dnia na leień. po  
grąźańiy się w coraz większą nędzę.

Jednakża, ohoć najoporniejsi nawet 
przestali na m ą zamykać oo7y nie za­
częliśmy jes: c* , istotnej walki z  n'ą 
myśl nasza nie szuka dróg ratunku. Zaj* 
muje się ona wszystkiem, tylko nia 
voul co stanowj dziś największą tiage 
dję Ea-szago bytu, największe niebez­
pieczeństwo dla nuazej przyszłości. W o 
Lec niebezpieczeństwa. jaik struś, cho­
wamy głowę w piasek. (Jo gorsza, wio 
kąc się na śląpo w nieznaną przyszłość 
pomagamy rozrastaniu fię złs zwięk­
szamy sami grnzę swego położenia."

Pierw sze oszółomienie kieską w

szerokich masach społeczeństwa już 
minęło, budzi się — na szczęście — ja­
kaś nowa energja. szukająca ratunku- 
G orzrj jest z t  zw- Inteligencją, k tóra 

uądi zabiega o ochłapy ze stołu 
tych. którym  jeszcze niezłe się dzieje, 
bądź w ynajdują sokie .,najważniejsza 
kwest je", nie jaa jąc t r^alnęgo znac®e> 
nia, a zasłaniająco jej istotny dram at 
naazsego życia bądź w ra izce  ucieka cd 
życia, i w egetuje apatycznie redukuje 
dobrowolni! swą energię i z»biia cz-e 
głupstwam i.

Tymczasem tej właśnie inteligencji 
położenie smieniło się na niekorzyść 
a największą szybkością. Klęskę zaś, 
która na nią * padła Jeet ztabym wy­
razem tego. oo ją czeka w niedalekiej 
przyszłości.' Będ&ie ona tem większa, 
Im bierntójiią pędrie nasza postawa, 
im ni waza myśl, szukająca na zło 
rady.

Połażenie LatwUgencji wytwarza je­
dno z najtrudniejszych i najniebez­
pieczniejszych na najbliższą przyszłość 
zagadnień naerago tycia".

W  prasie narodowej usiłowano od 
kilku lat inteligencję do tego ząsad - 
menia przygotować-

..Obecnie już me można zwlekać z 
z jego rozwiązywaniem — rozwiązywa­
niem na dziś i na juu-o. Trzeba szukać 
rady na  bieżące trudności i trzeba przy 
stosować budowę społeczeństwa i orga 
nizację jego pracy cm wymagań czasu 
tak. ażeby ta  nieLezriecana kw estia jak 
najrychlej znikńęła z naszego życia"

Tym  celom mi* służyć zainicjowana 
przez -,Gazetę W arszawska* dysku­
sja-

sca

Spow iedź stratnej Wielkanocy
9.0 0 0  o s 6 b  n a  u lic y  b e z  d a c h u

Lwów, 15 marca. 
Cg.) Przed kilku dniami zanotowali­

śmy zjawisko pótopu eksmisyjnego, jaki 
nawiedził, względnie w  najbliższych 
dniach nawiedzi miasto Lwów. Mimo, ze 
sprawa jest i nagła i bolesna, jakoś nikt 
się nią nie zainteresował poważniej. 
Przeczytano, pokiwano głowami, na po­
cieszenie zamto „czarną11 i... Poco robić 
szum... kto wie jak się na to bęaą pa­
trzeć... a zresztą.-

Tymczasem jak się dowiadujemy na
1 kwietnia a więc w sam dzień świąt 
wielkanocnych pozbawionych zostanie 
drogą eksmisji dachu nad głową cJOOO 
rodzin, co czyni okóło 9000 osób (3 na 
rodzinę). Nie mamy ewidencji liczby 
służby domówej, która w tym dniu znaj­
dzie się rówmeż na bruku.

Nie chcemy w tej chwili wchodzić w 
to ilu w tej liczbie „bezdomnych" bę­

dzie chrześcijan a ile żydów. Ciekawym 
podajemy, że w liczbie 3000 rodzin oko­
ło 1800 stanowią rodziny chrześcijań­
skie. Wobec tego nieszczęścia zapytuje­
my publicznie co zamierzają uczynić ci, 
w których ręku leży możność stępienia 
ostrzą tej sytuacji.

Uważamy za swój obowiązek zwró­
cić — póki czas — uwagę na to nieszczę­
ście, poruszyć sumienia i wezwać do 
pomocy tej masie bezdomnych, wśród 
których inteligencja pracująca stanowi 
poważny odsetek.

Czy mają spędzić święta pod wio- 
sennem dachem niebios Lwowa, gdzieś 
na ulicy?!

Wierzyć chcemy, że nasz apel nie 
pozośtan‘e bez echa i poruszy serca 
tych, w których ręku jest możność za­
radzenia nieszczęściu.

W ybory sam orządow e
w  S t a n i s ł a w o w i e

Stanisławów, 14 marca 
Jak iuż kilkakrotnie donosiliśmy, w 

okr- VII. zostały wybory unieważnione, 
na skutek protestu wniesionego przez 
żydowskie Stow „Jad Charuzim". W 
związku ze zbliżającemi się ponownemi 
wyborami w okr. VII, które, odbędą się 
dnia 18 b. m* przypomnimy jak cała 
sprawa się przedstawia*

W poprzednich wyborach, w  gruanU 
ub jr. -wysławione byty dwie l is ty  pol­
ska z mgr. Holskim, Sztygarem, Pacha - 
nem. Czerwińskim i Manikiem, oraz ży­
dowska z dr. Weingartenc.n, dr. Hal- 
pernem, dr. Arnoldem, Walterem i in. 
Zaznaczamy, że na liścia żydowskiej 
byli przedstawiciele Stow. „Jad Charu­
zim", jednak w wyniku wyborów, rad­
nymi zostali wybrani z listy polskiej pp, 
mg#. Holski I Manik, z listy zaś żydów .

E l  N U Ż C IE  I SOKItlE
Walny i JadwnWa
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PL. HALICKI róg BATOREGO

skiej dr. W eingaren, dr. Arnold, dr. 
Halpern 1 Oehlbaum. Ni^wyhranie przed­
stawicieli Stow. „Jad Charuzim" stało 
się pizy<-zyną protestu.

W obecnej chwili sprawa przedsta­
wia się następująco: wpłynęło kiiKa no­
wych list (sześć), z czego 2 listy „Jad 
Charuzim", zawierające też nazwiska 
polskie (?!), następnie 1 lista sjonistycz- 
aa, jedna ukraińska i komunistyczna, 
oraz indywidualna lista p. Manika. Na 
liście polsko - żydowskiej figurują m. itr. 
nazwiska p Sztygera i Ochmana, ni­
gdzie nie ma zaś p. flolskiego.

Fakt ten dostatecznie naświetla spra­
wę ponownych wyborów w  okr. VII. 
a stworzenie listy polsko - żydowskiej, 
podczas gdy w  poprzednich wyborach 
polskie listy były wyodrębnione od ży­
dowskich, jest jeszcze jeanym dowodem 
„wybitnego" popierania mniojszości na­
rodowej w Stanisławowie przez pewno 
czynniki. Zaznaczyć jeszcze wypada, ta  
pośredniej przyczyny szukać należy w 
antagonizmie, jaki pewien odłam czuja 
do prez. miasta, antagonizmie zupełn a 
niezrozumiałym.

Z SALI WYKŁADOWFJ

Kultura egejska
Lwów, 14 marca.

W  sali im. Kopernika na Uniwersy­
tecie J. K., odbył się w  dniach ó-go, 8-go 
i 10-go marca cykl wykładów Dr. Ka­
zimierza Majewskiego, asystenta U. J. 
K-, p. t  „Kultura egejska". Dr. Majew­
ski, jeden z najwybitniejszych u nas spe­
cjalistów w tej dziedzinie wiedzy, wpro­
wadził słuchaczy w baśniany jakoby 
świat, znany częściowo tylko szerokim 
misom czytelników -L pcw ieści Dymbra 
Mereżkowskięgo, „Tutankhamon na 
Krecie, — Narodziny bogów".

Omawiając w pierwszym wykładzie 
kulturę helladycką i cyklad/ku, podkre­
ślił prelegent epokowe odkrycia niemiec­
kiego archeologa Schliemanna na wzgó­
rzu Hiśsarlik, gdżie między iriiiemi uda­
ło rnu się odk opać ruiny Tróii. — a h'i- 
stepńie ortiówił zflóczenie wyhońalisk w 
Mykenach na Pe’oponezie, w Argoli- 
diie. W. Mykenach odkryto wspariate 
groby kopułowe z XIV. i XIII. w. przed 
Chryst., t. zw. „groby szybowe" na 
królewskim cmentarzu, gdzie obok 
szczątków szkieletów ludzkich, znale­
ziono bioń, cenną pod względem arty­
stycznym biżuterię i złóte maski, które 
nakładano nióboszćzykom na twarze. 
\Vykr>paliska Schliemanna w Tirynsis 
odsłoniły .fundaneny drugiogo zamku 
należącego do monarchów MykćńLkich,

W zamku tym zasługują na specialną 
uwagę fragmenty freskowych prawdo­
podobnie malowideł ściennych, posiada­
jące również znaczenie dokumentów 
życia ówczesnych władców. Wykopali­
skowe zdooj cze angielskich i amerykań­
skich archeologów w  ostatnich Llkuna- 
stu latach, pozwoliły poznać najstarszą 
kulturę Grecji aż do czasów neolitycz­
nych. Owa przedhistoryczna kultura 
grecka, zwana kultuią helladycką, trwa­
jąca od ók. 3000 do 1200 lat nrzed Chr.. 
dzie.li Się n i 3 epoki, z których ostatnia 
przypadająca na czas ok. 1ÓÓ0 do 1200 
przed Chr. byta epoką największego jej 
rozkwitu, i została nazwana także, od 
swenn głównego centrum Myken, epo­
ka mykeńeką. Prelegent omówił wresz­
cie pokrótce kulturę przedhistoryczną 
w ysp  cykladskich.

Przedmiotem drugiego wykładu d r  
Miietvskiógo była prehistórja Ki ety. 
Rewelacyjne wykopaliska Anglika Artu­
ra Evansa, odkrywające ruiny pałacu w 
Knossos, — badania archeologiczne w 
Phaistos, Hagia Triada, durnia. Mochlos, 
Palaikastro. Zakro i t. d., wydobyły na 
światło dzienne ruiny pałaców, wil1 i 
miast, wraz z przębogatemi zbiorami 
naczyń glinianych o niespotykanych do­
tąd malowidłach dekoracyjnych, — bi­
żuterii, wyrobów z bjronzu, faian&u itd*

Przed archeologią przedhistoryczną o- 
twnrzyły się nowe horyzonty. Odrębna 
i nieporównanie wyższa od dotychczas 
znanych kultura, zwłaszcza pod wzglę­
dem ściennego malarstwa, którego twór­
cy byli zapraszani na dwory królów my- 
kenskich i egipskich faiaonów, — zosta­
ła nazwana kulturą kreteńską 1 podzie­
loną na 3. epoki w promieniu lat od 
3000—12Ó0 przed Chr., przyczem naj­
większy jej rozkwit przypada na poło­
wę drugiego tysiąclecia. Wówczas bo­
wiem flota tego ootężnego przemysło­
wego i handlowego państwa panowała 
nie,tylko na morżu egejskiem, ale zawi­
jała także do portów afrykańskich, ital­
skich i sycylijskich, a nawet uderzała 
często o brzegi dalekiej Hiszpanii.

W trzecim wykładzie zatytułowanym 
„Życie w  Egel" scharakteryzował pre­
legent stosunki etniczne, gospodarcze, 
społeczne i polityczne na Krecie i na lą­
dzie, potrącając krótko o rolnictwo, 
przemysł, handel, żeglugę, religję, oraz 
ó dotąd nleodcyfrowane piśmo krętefi- 
skie. Frzed oczyma widża ot ■mrzyiy się 
liczne obrazy religijnego kultu, ofiar 
składanych bóstwom, procesyj, fanta­
stycznych magicznych tańców z węża­
mi. orgjastycznycb pląsów nagich kapła­
nek w  misteriach Bogini Matki, licznych 
symbolów kultowy ch, — wreszcie cieka­
wych obrzędow kultu zmarłych, przed­
stawionych na sarkofagu glinianym z 
Hagia Triada.

Przystępując do oceny i charak tery

styki kultury egejskiej, prelegent z w t ó - 
cił uwagę na rozległy zasiąg jej wpły­
wów: na Egipt, Syrję, Palestynę, Italię, 
Sy^cylję, Hiszpanię, a także na Północ. 
Zwłaszcza oddziaływania na Północ, 
wykazane badaniami ostatnich dziesię­
cioleci, mówią coraz dobitniej o tern, że 
wówczas kiedy w  basenie morza Egej­
skiego istniała wysoka kultura kupiec­
ko - feudalna, to w  Europie południowo- 
wschodniej. a mówiąc ściślei nad Duna­
jem. Dniestrem i Dnieprem rozwijały się 
chłopskie kultury, o wysokiej pod wzglę­
dem artystycznym ceramice maluwanej 
i plastyce gliniano - figuralnej. Kultury 
te, odcinające się stylowo zdecydowanie 
od twórczości ceramicznej reszty Euro­
py (kultury ceramik malowanych), wy­
kazują duże analogje i wpływy kultury 
egejskiej. Również doniosłego znaczenia 
był fakt wpływów Egei na raźniejszą 
kulturę grecką, na urządzenia gospoda-- 
czo - społeczno - polityczne na sztukę, 
a zwłaszcza religję i mity. We wszyst­
kich niemal dziedzinach życia greckie­
go można dopatrzeć się pewnych prze­
tworzonych oczywiście elementów egej­
skich, -T- co pozwala w pewnym sensie 
uważać Egeę za kolebkę europejskiej 
cywilizacji.

Bardzo interesujący, jasny i przej­
rzysty, ilustrowany bogato przeźrocza­
mi, cykl wykładów dr. Majewskiego, byl 
gorąco oklaskiwany przez licznie zgro­
madzoną doborową publiczność.

Dr. M. T. AL
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K l ę s k a  g r u ź l i c y
budzi zaniepokojenie w  sferach lekarskich Lw o w a

Lwów, 15 marca.
Z powodu znacznego zwiększenia się 

śmiertelności we Lwowie na gruźlicę, 
czynniki fachowo lekarskie są silnie za­
niepokojone. Ostatnio odbyło się kilka 
konferencyj lekarskich na ten temat, a 
ostatnie posiedzenie Miejskiej Ru-djr 
Zdrowia było poświętone temu zagad­
nieniu. ukazuje się, że 
samorząd miejski we Lsiuwle nie ma 
zrozumienia dla tego zagadnienia, łożąc 
nieproporcjonalnie mało na cele zwal­
czania te] wielkiej klęski społeczne] 1 
r... jezpieczedstwa, grożącego miastu. 
We Lwowie brak zupełnie funduszów 
na Izolowanie chorych, niebezpiecznych 
dla otoczenia. Dysproporcja między 
Lwowem a Inr.oml miastami Polski jest 
wprost rażąca na niekorzyść natzego

miasta, “idy Inne miasta wstawiają w  
swój budżet pokaźne sumy, Lwów daje 

na ten cel bagatelną kwotę.
Ta „kurza" polityka obecnych „wład­
ców“ miasta jest igraniem z życiem i 
zdrowiem mieszkańców naszego grodu.

Za tw ie rd zo n y  w yb ć r
Ag- W schód donosfl z W arszaw y: 

M inister spraw  wewnętrznycn p. Pie- 
rackj zaitwierdził wybór pułk. W klac- 
kiego na prezydenta m. Tarnopola- — 
W yboru pułk. W kiackiego na prezy­
denta  Tarnopola dokonała Rada miej­
ska prawie jednomyślnie. W lajbliż- 
szym  czasie prezydent W idacki obej­
mie uizędowanie-

2 m o & " b a y e r
n

u r  U x * b o £ c U  

l& w y & a . d e c y d u je

o oryginalności tabletek Aspirii.y; każde opako­
wanie i każda tabletka są nim zaopatrzone. 
Znak fen duży za dowód, że tabletki nie są 
^odrobione i gwarantuje skuteczność i nie­
szkodliwość preparatu.

A S P IR IN A Istniej* tylko jedna!

Oo nabycia ara włiysHdth apłakacK
113

Wyprawa w Andy... nad Pełfwią

p o m g ś le A  •  a o w e j

s u k n i ,  p ł a s z c z u ,  k o s t j u m  e

F-ma „TAMI SKLEP“
Zygmunt Zaleski, Lioto, halltka 8

poleca w zakresie ostatnich nowości wiosennych f 
W E L N f ,  J E D W A B I E ,  C R E P O N Y  i P Ł Ó T N A

DZlDŁ TRUKOTflŻU I GflLWlTERJI mĘSKIEJ IDRIDSKIEJ
Wejście od ul. Boimów 4 2546

bogato asortowany w nowości wiosenne 
WYBÓR WIELKI I CENY NISKIE I

Lwów, 15 marca.
tg.; Niech się Zakład Czyszczenia 

Miasta nie krzywi na nas że mu codzień 
wskazujemy nowe punkta pracy. Czy­
nimy to w imię zasady: Praca uszla­
chetnia.

A zresztą Zakład Czyszczenia Mia­
sta, zmieniający tak często swoich kie­
rowników może się nie orjentować w 
pewnych zagadnieniach higjeny naszego 
grodu i dlatego śpieszymy mu z po­
mocą.

Najpierw wskazówka orientacyjna. 
Wsiada się na przystanku przy Kawiar­
ni Wiedeńskiej w tramwaj 1, 4, idący 
w kierunku Dworca Głównego. Tabory 
czyszczenia miasta mogą dla niezagu- 
bienia drogi orientacyjnej jechać za tym 
tramwajem (kierownik wyprawy w tram 
waju). Pod pocztą główną wysiada się .. 
wozy zakładu czyszczenia zatrzymują 
się nieco bliżej i 'kręcają w kierunku 
dawnego Seimu a dzisiejszego Uniwer­
sytetu. Kierownik wyprawy odszukuje 
ulicę Kraszewskiego... K. jak katafalk,

Przj cierpieniach hemoroldalnych, o-
bjawach obrzęku wątroby, obstrukcji, po- 
pękaniach kiszki grubej, owrzodzeniach, 
parciu na mocz, bólu w krzyżu, uciska 
w piersiach, niepokoju serca, zawrotach 
głowy, stosowanie naturalnej wody gorz­
kiej Francłszka-Józefa sprawia zawsze 
przyjemną ulgę, a niekiedy i zupełne wy­
leczenie. Zalecana pizez lekarzy. 532

G ł ó w n a  w yg ran a
W  dzUinjfznm ciągnienia Ii-ej klasy Loterji 
Faństwowej padła główna wygrana w kwocie

zło 50.000 ^0na-SZEJ KOLEKTURZE
DOM

BANKOWY SĆHflTZ i CHAJES
kC K I 7 . 583

Z dniem 15-go b. m. ofwarty zosta}

I
R .  M o k r z y c k i

L w ó w ,  R u to w s k ie g o  2
Wielki W ybór— Pierwszorzędna jakość 

Ceny niskie. 571

Stały teatr amatorski 
w  Tarnopolu

W  Tarnopolu zorganizowano stały 
teatr amatorski, k tóry da.ie przedsta­
wienia w sali bursy rzemieślniczej 
każdej soboty i niedzieli- T eatr cieszy 
się duża popularnością-

i p. Dra
ZA DUSZĘ

Założyciela i wielce zasit-żenege Człon­
ka Zartsdi] oraz Syndyka Polakiego 
Instytutu Przeeiwnkowego we Lwowie 
odbędzie się w ao otą dnia 17 Marca 
b. r. w kościele parafialnym św. Mi­
kołaja we Lwowie przy głównym ołta­
rza, r godz. 9-tej rano M sza  Ż a łob ­
n a , na którą tapraaza

Zarząd i Sok erarjat 
Polskiego Instytutu Przociwrakewtgn 

we Lwewio. 14081

Demonstracje bezrobotnych
w e  Lw o w ie

Lwów, 15 marca- 
(1-) W  dniu' wczorajszym  w go­

dzinach południowych powtórzyły się 
demonstracje bezrobotnych, którzy w 
kilku grupach, liczących razem około 
kilkaset osób udali się z pod budynku 
Państwowego Urzędu Pośrednictwa 
Pracy pod gmach Województwa. — 
Ponieważ tłum zachowywał się agre­
sywnie, wznosząc różne okrzyki- funk­

cjonariusze Dolicji przystąpili do roz­
praszania demonstrantów, dopuszeza- 
jąc jedynie _ do wyłonienia delegacji, 
którą w1 województwie poinformowano 
o zamierzonem podjęciu robót publicz­
nych w najbliższym czasie-

W  czasie rozpraszania tłumu are­
sztowano m- in- przywódców komuni­
stycznych ze znanym  agitatorem  Ale­
ksandrem Pochmarskim na cze’e.

J u ż  rozpoczęliśm y sprzedaż
w in  Kaukaskich i K rym s k ic h :

Bordo krymskie 
Czatyr Dag 
Złoty Muscat . 
Muscat Liwadja

Sprzed

3.75
3.75 
4.00 
4.25

Rizling Abrau . 
Cynandali . 
Kaberne Abrau 
Napareuli .

3.75
4.00
4.00 
4.U0

aż hurtowna i dedallczna

i i .  S. K o z io ł, L w ó w , D om inikańska 3
T e l e f o n  5 4 - 3 0 . 570

S. p. Dr. August Ł o z jfls ft
Żył przez 73 lat we Lwowie czło­

wiek, obdarzony przez Boga pogod­
nym uśmiechem, którym  przyjmował 
wszystko, co mu życie przynosiło. 
Uśmiech ten pozwalał mu przetrw ać 
wszelkie zle chwile, w myśl słów Kra­
sińskiego: „Niech ból cię każdy, choć 
boM — nie boli“. a otoczeniu Jego i 
wszystkim, którzy sie z Nim zetknęli 
życie promiennie ozłacał-

Człowiek zdecydowanych przeko­
nań i zasad- chlubiący Się. te  pod 
względem poglądów etycznych jest sta 
rego pokolenia bezkompromjsowcem, 
umiał dawać wyraz tym swoim zapa­
trywaniom i wprost wypuwiadać swe 
zdanie komuś, kto przeciw czczonym 
przezeń zasadom wykroczył. Nikt jed­
nak me brał Mu tego za złe, bo słowa, 
choćb" przykre- w ynagradzało Jego 
złote serce, Jecro niezwaiczouy n- 
śmiech i ten szczególny rodzaj d o w ­
cipu, oświetlający w swoisty sposób

zdarzenia życia codziennego i ludzi, 
>bjawy społeczne, a nawet zdarzenia o 

historycznem znaczeniu-
Kochał ludzi- którzy weszli w krąg 

Jego zainteresowań. Kochał przyrodę, 
którą w dzieciństwie poznawał na wsi 
u kiewnych w Sokalizczyźnic. a do 
ostatnich lat obcował z nią na ulubio­
nych polowaniach- 

Był znanym  i dzielnym adAtokatem, 
a nrzez dwadzieścia kilka lat syndy­
kiem Tow arzystw a Kredyt. Ziemsk- 
we Lwowie i działalność swą związał 
z tą instytucją. B rał udział żvwy w 
życiu spofeczncm, pracując w licznych 
towarzystwach- — Bezinteresownie 
wspierał swą radą wiele związków do­
broczynnych- W  czasie z a w iem d r' 
ukraińskiej był czynnym  członkiem 
Miejskiej S traży  Obywatelskiej.

Był gorąco wierzącym katol!kiem- 
Polakiem prawym i Lwowianinem- — 

Cześć Jego jasnej pam ęcL

r. jak ratusz, a. jak asenizacja, s. jak 
sanacja, z. jak zaraza, e. jak elementarz, 
w. jak Wacław, s. jak sanacja VI. bry­
gady, i t. d. Kraszewskiego.

Równolegle do parku Kościuszki, da­
wny ogród pojezuicki. Wskaże każda 
służąca o iie nie domyśli się kierownik 
■wyprawy.

Dla ścisłości — 87.5 m., od poczty 
głównej, 45.7 m. od prawego narożnika 
Uniwersytetu pod górę wzdłuż parku 
Ulica KraszewsKiego. Poznać ją po ol­
brzymich zwałach śniegu... Andy .. Kor­
dyliery... szczyt marzeń... zlewów, wy­
ziewów, cmentarzysko zdechłych ko­
tów, szczurów i to „ausgei echnet" pod 
nosem płuc Lwowa (parki nazywają się 
płucami miast) parku Kościuszki

Wartość tej ulicy zawalonej zwała­
mi, rujnującemi nawierzchnię, pudnos: 
stojący na straży parku „domek jóeger- 
manowski", jakieś stare szatro, mające 
pretensje wielkomiejskie i denerwuiący 
swe otoczenie smrodliwemi w yaew anr.

Już... już... panie kierowniku. Ćo zro­
bić? Krótko — oczyścić ulicę, nadać jej 
średnioeuropejski wygląd a szczury i 
koty zakopać gdzieś 15 km. za miasiem 
Ze stanu „jaegemianówki" zdać sprawę 
prezydium magistratu. Cześć!

HA FALi DWA

Propozycja W ojaków
Przed kilku dniami prasa polska ze 

zdziwieniem» żydow ska z  radosnym  
wrzaskiem doniosla> ze w  lipcu r- b 
odbędą sie w Zaleszczykach manewry 
żydow skiej organizacji wojskowej 
iJBńth Trumpeldor". w których to 
*manewrach" wezmą udział członko­
wie tej organizacji z  15 państw• z Pa* 
lestyną włącznie■

Długo sie zastanawiałem . tak to bę­
dzie? Kto w  tych straszliwych zmaga­
niach militarnych, najwaleczniejszego 
pod słońcem narodu b ed re  stroną 
,.czerworą“ a kto  „niebieska? — 
W szakże takie manewrowanie nredzy  
sobą tylko machabeuszów trumpeldor- 
skich bedzie niewątpliwie bardzo ha­
łaśliwe. ale mdłe.

Z kiopotu wybawiła mie katowicka 
Polonia', która zamieściła takie, na­

desłane jej lism o:
,,W' zw iązku z notatką o m nących  

sie odbyć manewrach żydowskich p o i  
Zaleszczykam i, dowiadu em v ste* że 

do Okręgu Śląskiego Związku Towa­
rzystw  Powstańców ; W oiaków W iel­
kopolskich wpływała bardzo liczne 
zgłoszenia członków Tow arzystw , któ­
rzy  ochotniczo chcą wziąć t ić z i^  
tychże manewrach — jako PRZF- 
C IW biC Y-

Zapytu jem y kierownictwo manew­
rów żydow skich, czy  pronozycy te 
p rzyhnw ą? Koszta związana z prze­
jazdem ochotników, niewątpliwie chęt­
nie pokryte społeczeństwo narodowe 
na kresach zachodnich-

Dla ostrożności polecamy kierow­
nictwu manewrów żydowskich o po­
czynierre odpowiednich kroków n 
władz rumuńskich■ celem zabezpiecze­
nia sobie wolnego odwrotu do Pale­
styny-

Powstańcy i W ojacv W ielkopolscy  
Mocno jestem  ciekaw, czy  »żydow ­

ska organizacja wojskowa'' te sympa­
tyczną propozycję Powstańców i W o­
jaków nrzyjm ie, a jeśli tak, to jaki be- 
dzic wynik „manewrów" -

TADDY
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w  ♦ a r n o p o ls k tm  M a g is lr a c le
Tarnopol, w  m vm , | prywatnych budynków 1 następnie sami 

Gdzie „głowa" kiepska, tam i re sz - 1 je zatwierdzają, no i w rezultacie sami 
ta  ,.ciala“ szwankuje- W iadomo, że ! prow adzą te buaowy, zupełnie prze
„głową‘‘ naszego m agistratu jest nie 
kto inny, tylko pan cekrecarz T arty - 
kower pod jego oK iem  i vv podle­
głych (?) mu wydziałach dzieją się 
różne cuda i cudeńka.

Przyjętem  jest. że ten, k to  cos 
kontroluje, nie może tego sam wyko­
nywać i na odwrót: kto coś tobi — 
nie może sam tego ,,urzędowo“ badać 
i zatw ierdzać

Tym czasem  taki unikat dnieje się 
właśnie w W ydziale technicznym  tu ­
tejszego magistratu.

Oto urzędnicy tego v/ydziału przyj­
mują do opracowania piany różnych

cież tern się nie krępując, bc w ystaw ia 
ją na takich budowach szyldy z napi­
sem: ,,buaowę prowadzi... i nazwisko 
jakiegoś urzędnika magistrackiego.

Nie mówiąc już o tern, że to koliduje 
z jakąś ustawą, nasuwa się nam pyta­
nie, co m ają robić wolno piaktykujący 
architekci, k tórzy przecież muszą pła­
cić osobny podatek?

W  sprawie tej, była nawet już u P- 
wojewody denutacja zrzeszenia inży­
nierów architektów. k tóra wręczyła me­
moriał z prośbą o uregulowanie tego 
nieprawiułowego stanu.

R. S.

Niezapłacone podatki komunalne
250 m ilj. z ł .  zaległości

Antyp olskie nastroje
na Śląsku C ieszyńskim

MOR. OSTRAWA, 14- 3 (PAT). 
Na ŚląsKu czeskim i na Morawach 
w ydarzyły się liczne wypadki, świad­
czące o spotęgowaniu nastrojów an ty­
polskich-

Komisja urzędu skarbowego w Opa­
c ie  dokonana mesr odziewanie rewizji 
w polskiej Kasie Zaliczkowej w Mo­
rawskiej Ostrawie, mieszczącej się w  
Iiomu Pobkim- oraz u kilku miejsco­
wych _ działaczy polskich- Nie ulega 
wątpliwości, że rew ńJe dokonane zo­
stały na skutek denuncjacyj przeciw­
ko polskim instytucjom  i działaczom 

Nastroje te odbiły się również na 
szkolnictwie polskiem. W  najbliższej 
przyszłości ma być rozpoczęta budo­
wa dwu nowych czeskich gmachów 
szkolnych, w Bukowcu i Zywocicach.

W  Ligotce jeszcze w c;ągu bież. roku 
; m a byc otwarta nowa szkoła czeska 
’ w  Kocobędzu, k tórą zapełnić m ają 

dzieci ze szkoły poi-kiej- Obowiązują­
ce przepisy pozwalały na przechodze­
nie dzieci w ciągu roku szkolnego ze 
szkół polskich do czeskicn, przecho­
dzenie zaś dzieci ze szkół czeskich do 
polririch jest niedopuszczalne-

Równocześnie z ostremi atakami 
przeciwko Polakom występuje prasa 
czesKa> z Moravsko~Slezsk 'm Deni 
kiem na czele, który rozwodzi się nad 
tern. iż młodzież popka w dniu 11 bm. 
śpiewała pieśni patriotyczne w czasie, 
gdy po drugiej stronie Olzy udbywat 
się wiec antypolski- Dziennik nazywa 
fakt ten ,-prowokacją polską1*.

Radcowie Lwowskie! Izhy Rolniczej
Ostat5Ciny wykaz radców Lwowskiej 

[zby Rolniczej przyncK i nazw iska nastę-
oiijn.ee:

a) Z ki *pów wyborczych.
Inż. Ign. Konopka. Tropie, p. Strzyżów, 

łzydor W icwiórski, W ójkowa p. Krosno, 
lVojciech Szpunar, Albigowa, Max‘cin W ą. 
^ik Nowy Kamień, ad Rudniki row . Ni 
iko, Jan Rajzer, 'Wasławice. p. Przemyśl, 
Al Iwanisik, Łukowe p. Lesko. Ant. Ro- 
ga, Byptrowce pow. Jarcf ław. Tomasz 
Kazyrski, Szoziutków p. Lubaczów Ro­
mki akl Ward-ecki. Kobylnica ru ska ' p 
Jaworów.. Mikołaj Mozol, Rumno p. R ud. 
ki. Franc. Mleczko, Strzalkowice j .  Sam­
bor. Eljasz Jaworski, Borysław Ant. Ga­
szyński. Tehlow p. Bełz. Roiaan Sztyka- 
ła, Ilkowice p. Sokal. Bron. Malik, Krzyw 
ezycj p. Lwów XIV. P io tr Komcndowski 
W ybranówka. Jćz. Geringer, M yślowi p. 
Podwoloczyska Józ. Zeidcl, Jast.raęb'w  
Edm. Stawowczyk, Poloniczna p. Kamion­
ka Strum . Gi-z. Tkaczyk. Krzywe p. Ra- 
dziechów, Miron Łucki. Jancrzyn p. P rze­
m yślany, Al. Bobrowski, Konopnica p. 
Zborów. W enanty Lityński, Litwinów, 
H nat Kucziyn, Przewiotka p. Bucaacz* 
Choiński-Dzieduszycki. Jablonów p. S u . 
chestaw Paweł Czaykowski, Trembowla, 
Józ. W artanowicz, Dżwiniacz p. Zaleszczy­
ki, W asyl Melczynsnko, Tai nówka p. Je- 
tierzany, inż. Józ. Tarantiuk , Horodenka 
Józ. Jaruzelski, Niaże p. Załucze, Jan S*e 
parowicz Stanisławów, M arjan Jaro szyi., 
ski, Błudniki, Ks. Stefan Jaworski. Rud-

Smierć nod kołami pociągu
Krakó'V, to,.marca.

Pociąg ocobowy najechał w Żahinie- 
Tarnów na robotnika Biołosa i zabił 
go na miejscu-

R ozszerzG nie stacji kolej. 
Iw aszkow re

Dyrekcja koleiowa we Lwowie po­
stanowiła rozszerzyć stację kolejową 
Iwaszkowce pod Zbarażem. Na ten cel 
wywłaszczone będą potrzebne grunty-

Dw ie ofiary katastrofy 
w  kopalni

SOSNOWIEC, 14. 3. (PAT) Na tere­
nie kopalni Jowisz pod Wojkowicami 
Komornemi w czasie wydobywania wę­
gla. zasypanych zostało 2 robotników.

Po całodziennej akcji ratunkowej wy­
dobyto wczoraj wieczorem zwłoki jed­
nego z nich. Do drugiego górnika kolum­
na ratownicza jeszcze nie dotarła. Praw 
donodobnie poniósł on również śmierć.

ndki p. Piaseczna, Dr. Kornel Krzeczuno- 
wic®, Bołszowce. Razem z okręgów wy­
borczych 34 radców.

b> z organizacyj rolniczych.:
Dr. Kaz. Papara, Lwów, pos. dr. Ro. 

m an Stroynowski, Lwów. Stan. KostLeiin 
Podlipce p. Pluhów , pow. Złoczów, Józ. 
Kapuściński, Lipniki p. Mszaniec pow. 
Mościska, pos. Jan  Klich, Szczepanów .Pod 
bajce, pos. Adolf Limberger. pow. Roba 
tyn. inż. Roman Żurowski, Leszczaków 
pow. Sokal, Sian, Spaltcn.stoin, Dolhe pow 
Stryj, inż Ju ljan  Pawlikowski, inż. E u . 
genjusz Chrapiywyj, inż.. Andrzej Palij 
inż. Mik. Tworydło, dr. Al. Łysiak, Mieli. 
Cebryński — ze Lwowa. dr. K‘ar. iia l-  
pern, Wołoszyniec pow. Stanisławów, Ant. 
Kolarz, W ładysław  Jtnner, pos. Ostap 
Łuokł. Kornel Hanasiewicz. — ze Iw ow a, 
dir. Stan. Badeni, pow. Radziechćw, sen. 
Tad. Potworowski Lwów, Bron. Komor­
nicki. Turady pow. Żydaczow, dr. Leop. 
W ahrsager. Lwów, Stan. P ią tku  w ski.) 
I w ów. Andrz, Skrzyński, Lwów, Erwin 
Bohosiewicz, Podhajjczykt pow. Kołomyja, 
pos inż. Gusi. Chmielewski, Lwów, b. 
m in. Aleks. Raczyński, Zawałów, pow. 
Podhajce. Stan. Komorowski,' Bojanow 
pow. Nisko. Dr. Gnoiński, Nowe Sioło 
pow. Cie. zańćw, Dr. Józ. Nowosiel3Ki, Śie. 
lec pow. Przemyśl, Fel. Garapichową, pow 
Horodenka, Jan ina Jaruzelska, Kaczanów 
ka  ad Podwoloczyska,. Razem z okrę­
gów wyborczych 34 radców.

c). z nom lnjcjl p. m in istra  roln. I ref. 
roln.:

P rof. Inż. Karol Różycki. Dubiany, 
P n f .  Inż. Henryk Gurski, Dublami prof. 
Bronisław Janowski Lwów, Inż. Dr. Hen­
ryk Romanowski, Dubiany, Inż. Dr F ran 
ciszek Krzysik, Lwów, Wojciech Gołuchów 
ski Janów, pow. Gr. Jagle. m-Ki. .j ,s. 
Mich. Szajer, Kraczkowa p. Łańcut, Dr. 
W alerjar Zaklika, Tehlćw pow. Rawa 
Ruska. Inż. Lucjan T um au , TComarSB 
pow. Rudki, Józef Morawski. Niebisszeza 
ny, pow. Sanok, Ludw. Dunin l wów, 
Sew. Doleński, Grębów pow. Tarnobrzeg, 
A rtur Tarnowski Dzików, p". Tarnobrzeg. 
Ludwik Myszkowski, Stubno pow. P rze. 
myśl, Ks. Leon Janczewski, Narol -  mia­
sto, pow. Lubaczów, Andre. Sapieha, Żu­
raw ica p. Przemyśl, S tefan Traczewski. 
Słowita pow. Przem yślany, pos. Wład 
Wojtowicz, Lwów’, Lucjan W iszniewski, 
W arszawa, pow. Brody, Dr. Konst. Dzie- 
duszycki Izydorówka, pow. Żydaczów, 
Stan. Potulicki, Ostrynia pow, Tłumacz, 
ks. Tytus W ojnarowski Lw’ów. Dr. Mień. 
Cholewc7.uk, Lwów, W ikt. W ysoczańshi, 
T urka n/Stryjem , Dr. Edw. Taube Lwów, 
Mikołaj Ku/m in, Jezi-erna pow. Zborów 
Inż. Eug. B ryliński Miłowanie, Marcin 
Śliz, Nienadćwka, pow. Kolbuszowa, Bal­
bina Treunarow a Łańcut., Razem z no­
m inacji p. m in istra  ••oln. ’ ref roln. 29 
radców*

U) Centralne organizacje samorzą­
dowe dokonały obliczenia, z którego 
wynika, iż
zaległości w podatkach samorządowych 
wynosiły na dzień 1 kwietnia 1933 rokn 

około 2250 miljonów złotych.

Sow iety sprzedały kolej
. LONDYN, 14. 3. ( rA i)  Agencja Reu­

tera, która przed kilku dniami zaprze­
czyła wiadomości o sprzedaży kolei 
wschodnio - chińskiej, stwierdza obecnie, 
że istotnie utrzymują się pogłoski o do­
konaniu sprzedaży.
Według tych pogłosek Rosja sprzedać 
miała państwu Mandżuko kolej wscho­
dnio - chińską za 135 miljonów jen japoń­
skich, co według obecnego kursu wy­
nosi prawie 8 miljonów funtów szteri. 
Aczkolwiek, jak podkreśla agencja tru­
dno uzyskać potwierdzenie trzymanych 
w tajemnicy rokowań sowiecko - japoń­
sko - mandżurskich, to jednak nie uiega 
wątpliwości, że naprężenie, jakie istniało 
w  sprawie kolei wschodnio - chińskiej 
obecnie ustało.

3 e z zm ian
• PARYŻ, 14. 3. (PAT) Odpowiedź nie­

miecka na memurandum francuske na­
deszła do francuskiego mm. S. Z. Zgo­
dnie z życzeniem rządu niemieckiego 
dokument ten nie będzie obecnie ogło­
szony. Minister Barthou przystąpił nie­
zwłocznie do rozpatrzenia odpowiedzi 
niemieckiej.
Nuta niemiecka uprzejma co do formy, 
nie wnosi nic nowcBo do omawianej 
sprawy, podtrzymując ną ogół wszyst­
kie dotychczasowe argumenty niemiec­

kich mężów stanu w sprawie 
rozbrojenia.

PARYŻ, 14. 3. (PAT) Na posiedzeniu 
Rady Ministrów, które odbędzie się w 
piątek 1 lub w sobotę będzie ostatecznie 
sformułowana odpowiedź francuska na 
aide memoire angielskie.

Chłodno przyjęta iniciatywa
PARYŻ, 13. 3. (PAT) Zamierzona 

inicjatywa Auglji zwołania konferencji 
pięciu mocarstw w sprawie rozbrojenia 
spotkało się w  prasie francuskiej z dość 
chłodnem przyjęciem. Między innymi 
Matin zaznacza, że trudno sobie wyo­
brazić, by zebranie 5 mocarstw odbyte 
na marginesie Ligi Narodów, miało szan 
se powodzenia. Z konieczności należało ­
by powiększyć liczbę państw uczestni­
czących i zaprosić Rosję.

W  razie zaproszenia Rosji powinno 
się zaprosić również^ Polskę, a wtedy nie 
możnabj już pominąć Małej Ententy. W 
teh sposób ramy dyskusji zostały znacz­
nie rozszerzone.

Na £9 lat w ięzienia
CHICAGO, 14. 3 (PAT) Basil Bang- 

hard skazany został za porwanie Johna 
Factora na 99 lat więzienia. Jak wiado­
mo Banghard więził Factora przez 12 
dni, dopóki nic otrzymał okupu w sumie 
70 tys. doi. Wspólnicy Bangharda ska­
zani zostali również na karę 99 lat wię­
zienia.

Pacyfikacja M arokka
PARYŻ, 14. 3. (PAT) W związku z 

podjętą, niedawno akcją pacyfikacyjną w 
Marokku zgłosiło uległość dotychczas
25.000 ognisk powstańczych z ludnością 
loU.000 osób.

Ofiary z  „T o m o ts u ru "
IOKIO, 14. 3. (PAT) Dotychczas ura 

towano 13 ludzi załogi torpedowca ja­
pońskiego Tomotsuru i wyłowiono zwło 
ki 17 ludzi.

TOKIO, 14. 3. (PAT) Według ostat­
nich oficjalnych danych, dotychczas w y­
łowiono z morza zwłoki 49 marynarzy, 
którzy należeli do załogi torpedowca 
lomotsura. Ogółem udało się uratnw»ń 
13 członków załogi.

W  obliczeniu tum uwzględniono zaleg­
łości w  samoistnych podatkach komunał 
nych oraz w  dodatkach do podatków 
państwowych.
Samorządy stwierdzają, Iż mimo ra 
dukcji ogólnej sumy wymierzonych po. 
datków zaległości podatkowe wzrastają 

z roku na rok.
W  roku budżetowym 1933 34 stwier­

dzono dalszy wzrost zaległości podatko­
wych. Dokładnych zestawień za ten rok 
jeszcze niema ale należy przyjąć, iż 
w chwili obecnej suma zaległości w  po­
datkach samorządowych równa się poło­

wie sumy zwyczajnych budżetów 
samorządowych, albo nawet połowę tę 

przekracza.
Budżety zwyczajne samorządów na rok 
1933-3^ preliminowane b y ły  w całym 
kraju na 542 miljonów złotych.

W kołach samorządowych są zdania, 
iż rozporządzenie ministra Skarbu z 25 
listopada 1933 roku, o ulgach w  spłacie 
zaległości poaatKOwych 
nie wstrzymało wzrostu zaległości 1 nią 

rozwiązało tej kwest]!.
Związki samorządowe dochodzą do prze­
konaniu, iż
należy zbadać sytuację gospodarczą 
1 zdolność płatniczą poszczególnych 
płatników i bezwłocznie umorzyć wszyst 
kie te zaległości, których nie da się 
ściągnąć bez doprowadzenia płatnika du 

ńo ruiny gospodarczej. 
Zalegśoci, uznane za ściągalne, powin­
ny być rozłożone płatnikom na wielolet­
nie raty przy uwzgigędnieniu 'ch sytacji 
guspodarczej i możności płatniczej.

W riośek dap. Scapiniego
PARYŻ, 14. 3. (PAT) Radykalny dep. 

Scapini złożył wniosek domagający się 
postawienia na porządku obrad Izby 
Deputowanych sprawy nowej ordynacji 
wyborczej i zachęcający do zwrócenia 
się do prezydenta Republiki o żłożenie 
w senacie propozycji rozwiązania Izby 
i przeprowadzenia nowych wyborów. 
Wniosek ten motywuje dep. Scapini ist­
nieniem rozbieżności między opinją pu­
bliczną a parlamentem, co może się oka­
zać niebeźpiecznem dla ustroju demo­
kratycznego.

Te le g ra m y
WASZYNGTuN Saaretarz wejny p'jwo» 

lal do życia komisję, w skład której 
wchodzi m. in. płk. Lindbergb. celem p,7:e 
prowadzenia badań nad spraw ą używania 
samolotów wojskowych, w służbie poczty 
lotniczej.

DETROIT Zakłady Forda przywróciły 
m inim alną dzienną płacę jednego dolara. 
Zarządzenie to dotyczy 47.000 robotn.ikow, 
Na ogólną liczoę łOO.OGO robotników za. 
trunnionych przez Forda

CfłlCAGO. Mecz tennisowych wod jw 
oow francuskich i am erykańskich zakoń 
czył się 7wyciestwern Amerykanó v w sto­
sunku 4.1, Jedyny punk t dla F r t t t i i  teo- 
toył P iaa bijąc Vinesa, w 4 se;avn

RZYM Mussolini przyjął kanclerza 
Dollfussa i odbył z nim  dłuższą serdeczną 
rozmowę.

RZYM. Kanclerz Dollfuss po audjencji 
u Museoliniego zlatał przyjęty przjz  Pa- 
pierza.

LONDYN W m inisterstw ie handlu  roz­
poczęły się rokowania handlowe francu- 
sko.ancrielskid.

LONDYN Reutsr dowiaduje się. te  
tekst m em orandum  niemieckiego w spra- 
wie rozbrojenia, wręczonego wczoraj am ­
basadorowi francuskiem u w Berlinie przez 
m inistra Neuratha. będzie jednocześnie o- 
głoszony w ciągu 2 lub 3 dni. w Paryżu.

BUKARESZT. Proces przeciwko zabój 
eom prem jera Duca roapocznie się w Bu­
kareszcie dnia 19 bm. przed sądem wojen 
nym. Ionescu oraz trzech dziennikarzy, 
którzy prowadzili kanipanję prasową, 
wypuszczono na wolność,

BUKARESZT Wznowione tu  ‘zostały 
polsko-rum uńskie rokow ania handlowe w 
sprawie zawarcia nowego układu kontyn­
gentów. W związku % t.em poseł polski 
Arciszewski 'odbyt rozttow y r. m inistrem  
przemysłu i handlu  T4>dercscu or z pod. 
sekretarzem  stanu Ass^nem.

WARSZAWA Rozpoczęły się pod prze­
wodnictwem w icem inistra rolnictwa i re­
form rolnych Karwackiego dwudniowa 
plenarne obrady rady gospo<-tarozej

WARSZAWA Zarzod PZPN. uchwalił 
wypłacić Lidze po 200 zł każdy mecz 
międzypaństwowy na rzecz ubezpieczenie 

"czy ligowych.
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Akuszerka z  Nowego Sioła i jej klientki
Lwów. 15 marca- 

(s-) M arja OuzowSKa z Nowego Sio- 
'Ja. pow. Bóbrka. z zawodn akuszerka, 
stanęła wczoraj p/zed sądem za nie­
dozwolone praktyki ginekologiczne- 
Jedna z Jej pacjentek, niejaka Olga

[ Legendzlewfczówna- spoczywa już na 
I cmentarzu. . . .
I Trybunał pod przewodnictwem f- 
| Szulisławskiego skazał Guzów oka na 
I W 2 roku więzienia. Nie koniec na tern. 

Pacjentki Guzowskiej, a wi^fc Anna

Wypadek przy pracy i samobójstwo
Lwów, 15 marca, 

(t.) Donoszą nam z Jarosławia: W  tar­
taku w  Boiów-e p ,zy nakładaniu pasa 
od cyrkularki w czasie pracy maszyny, 
wydarzył się wypadek urwania ręki po 
łokieć prze/ biegnącą transmisję robot­
nikowi Jurkowi B/anowskiemu. Powo­
dem wypadku było niuoświttlenie loka­
lu i nieostrożność pracującego.

W  przysiółku Chałupki ad Zaleska 
jiWola niejaka Naćka Onyszczak popeł- 
YflHa samobójstwo przez utopienie się 
rw stawie. Powodem rozpaczliwego k n -

ku miała być nieuleczalna choroba ner-* 
wowa.

Jadw iga Stefanowska lat 18 i M arja 
Kozakiewicz, skazane zostały na 6 
miesięcy więzienia z zawieszeniem.

Dwaj mężczyźni, k tórzy namawiali 
i pomogli do dokonania niedozwulo- 
nego zabiegu, a więc: Michał Koron- 
czewski i Eustachy Kozakiewicz ska­
zani zostali na 6 miesięcy więzienia 
z zawieszeniem-

- Jedynie W iktorja M azurska, lat 25, 
została uwolniona. Pacjend  Guzow- 
skiej pochodzili z Bobrki

Oskarżał prok. dr. CzemervńskL 
bronił em- radca sądu Zgóralski-

Mojsze „Stach“  i tow. skazani
Lwów , 15 marca- 

(s.J Przez trzy  dni toczyła się przed 
sędzia W itoszyńsłrim rozprawa ̂ prze­
ciw zaw odom  m złodziejom skór- na 
których czele stał Mojżesz Gross 
zwany wśród operatorów złodziejskich 
,«Mojsze Stach“. T rzy  dni sp ływ ano

Bestialski mord pod liorodenką
(t.) Donoszą nam z Horodenki: We 

abtsi Potoczyska, odległej o 29 km. od 
jftorodenki nieznani sprawcy w bestial­
ski sposób zamordowali siekierą M. 
fFeingolda i jego żonę, miejscowych skle< 
tpikarzy.

Mord miał niewątpliwie tło rabuuko- 
we. Zawiadomiona policja wszczęła na­
tychmiast na miejscu zbrodni docho­
dzenia.

:o :-—

D o n ie s ie n ie  a d w o k a t a
Lwów, 15 marca.

(L) Adwokat dr. Regenbogen wystę­
pujący imieniem browaru Jana  Goełza, 
doniosł do Wydziału śledczego, że mał­
żonkowie Izydor i Franciszka Fuchso- 
Wie, którym sąd grodzki wysłał nakaz 
rapłaty kwoty 5.000 zł. a potem zarzą­
dził zajęcie urządzenia, wyprowadzili 
ślą na ul. Magazynową 3, gdzie podobno 
zamieszkali pod nazwiskiem Brenner.

Ponadto wręczyli adwokatowi fałszywy 
weksel na 500 zt.

w y c z y n y  tych złodziejaszków, któ­
rych oskaiżał prok. Czechowicz, a bro­
nili adwokaci: Zgóralski, dr. Mehrer* 
dr, W ęinsaft, dr. Roller, dr- Tenzer i 
dr Linskier-

Z łodziejaszkow i skazani zostali: 
Mojsze Stach 3 lata więzienia. 10 lat 
pozbawienia praw. Po odsiedzeniu ka­
ry jako niepoprawny złodziej okadzo­
ny zostanie w Roronowie- — Mojsze 
Stach mimo* iż liczy lat 50, ma w 
swym rejestrze karnym  25 lat więzie­
nia, w  tern krajowego około 20, a za­
granicznego około 5-

Ponadto skazano Szlaeera. Kała- 
hurskiego i Rischeiesa po W 2 roku 
więżenia z u tra ta  praw pyzez la 5, 
Marcinowa na 1 rok wiezienia i 100 zł. 
grzywny- Pajtaba na 10 miesiecy wię­
zienia i 100 zł. grzyw ny- Swobodę u- 
niewinniono- 

Rozprawa ujawniła cały system wła- 
mywań i kunsztów złodziejskich tej 
banay.

Sprzedali niezapłacony motor
Lwów, 15 marca, 

(t.) Moses i Regina Parnesowie z Nawa­
rowa nabyli w  lwowskiej fabryce ma-

P o m y s ło w y  kelner
Lwów, 15 marca.

(t.) W  V. komisariacie P. P. Jan Ro- 
miak, kelner z zlikwidowanej obecnie re­
stauracji „Vitamina“ zdeponował nakry­
cie alpakowe, oświadczając, że zabrał je 
■z tej restauracji jako pokrycie swej pre­

tensji w wysokości 120 złotych (firma ca 
uległszy likwidacji nie wypłaciła mu 
zaległej pensji).

Komisariat przyjął przyniesioną przez 
pomysłowego kelnera zastawę w depo­
zyt aż do decyzji sądu, który ma tę całą 
oryginalną sprawę załatwić.

S t o s u n k i  b e z p i e c z e ń s t w a
w  okolicach ul. św . Z o fji

Lwów, 15 marca.
Ct.) Od dłuższego czasu ulica św. Zofji 

! Jei sąsiednie ulice, stały się „eldora­
dem" jakiejś szajki bandytów i złodzieji, 
która w  bezczelny sposób okrada miesz­
kańców tamtejszych i to z pewnym pro­
gramem, kolejno, poprostu numerami 
kamienic.

Szajka ta zorganizowana silnie, po­
dzielona jest na dwójki, trójki i czwórki, 
ttprawia swój proceder spokojnie, bez 0- 
bawy. ponieważ — jak się zdaje — I ko­
misariat P. P. ma za szczupły stan na 
tak obszerny rejon i nie może silnie go 
patrolami obsyłać.

W  związku z tern piszą nam miesz­
kańcy ul, św. Zofji i jej okolic:

„Onegdaj popełniono włamanie do p. 
P. przy ul. św. Zofii z wprawą niebyłe 
jaką, minio obecności kilku osób oczy­
wiście śpiących. To już w związku z 
szeregiem poprzednich zuchwałych wła­
mań, wywołało popłoch wśród miesz­
kańców tej dzielnicy, którzy postanowi!; 
stworzyć własną samoobronę.

Na miły Bóg, czyż ul. św. Zofji jest 
w  Koziej Wólce czy we Lwowie? Prze­
cież nawet nie na peryferiach miasta; 
iest rzeczą niesłychaną, żeby mieszkań­
cy zmuszeni byli organizować własną 
samoobronę.

Jesteśmy lojalnymi obywatelami jak 
■wszyscy, którym Państwo poręcza bez­
pieczeństwo mienia i życia, i dlatego od­
nosimy się do odpowiednich władz z pro­
śbą, by zechciały wglądnąć w skanda­

liczne stosunki, 
dzielnicy".

jakie panują w  tej

szyn rolniczych Zaszkowski i Dubiński 
(Króla Leszczyńskiego 32) motor młyń­
ski, płacąc tylko pierwszą ratę.

Ponieważ Parnesom interes jakoś nie 
szedł, przeto sprzedali cały swój mają- 
teK a m. in. i ów motor właścicielowi 
młyna w Drohobyczu, Friedmanowi, któ­
ry go rozmontował i zabrał.

O wsżystkiem dowiedział się kiero­
wnik poszkodowanej firmy, na motocy­
klu dogonił transportowany na 6 furach 
rozmontowany motor i na interwencję 
policji spowodował odwiezienie go z po­
wrotem do Lwowa.

— :o : —

| ) a |  g r o s  *

n  a L. O. P. P.
Które lwowskie ul>te będą w b. r-

n a praw ion e ?
Lwów, 15 marca, 

(t.) W ramach tegorocznego budżetu 
m. Lwowa pokryte będą koszty gene­
ralnej przebudowy jezdni ul. Gródeckiej, 
Janowskiej, Zielonej, Okrężnej i Bem 1.

Ponadto przebudowana będzie ul. 
Tarnowskiego. Ulica Ossolińskich otrzy­
ma na przestrzeni od Chorąźczyzny do 
Zimorowicza nowe krawężniki, chodni­
ki i nawierzchnię asfaltową. Ulica Kur­
kowa będzie również przebudowana na 
przestrzeni od ul. Franciszkańskiej do 
Szpitala IJbeznieczalni Społecznej.

Przewidziano również wydatki na 
drobne naprawy i przekładanie znisz­
czonych bruków i chodników, m. in. w 
ul. Akademickiej. Trzeciego Maja, Kale- 
czej, Sawy, Kopernika. Słonecznej, pl. 
Unji Brzesk'ej, Czarnieckiego, Kilińskie­
go, Teatyńskiej, św. Józefa, Piłsudskie­
go, Kubasiewicza.

Renowacje jezdni szutrowych będą 
dokonane według planu w ulicach: Bi­
lińskich, Teresy, Lwowsk;ch Dzieci, Dro­
ga Lubieńska, Nęckiego, Woana i Pa­
nieńska.

Herbat/ nie pakuję w ero~ie kartonowe 
pudełka I ozdobna kolorowe papiery, 
która Uepodnosza jakości lecz - 0.-4. 
Sprzedają herbata DOB R Ą ,  pakewa- 
*4 w ikroaBjch i tanich kartonach. 

N i j i o w i i j r  e a a n t l r  
towarow koloniala/ch na zędanle

firom oiycznn. ciemno nccln- 
goinc!! o wyborowym smoku

C E J L O N S K A t  
w ees a zł. 1.40-4.50 ca 10 dk. 
C H l R S K A t  
w cenią zł. 1.40 • 8» |  |

Centrala: L w ó w , ul. R u to w skleg o 3.
F I L J E t  u l . G r ó d e c k a  7 4  I p l . U n JI B r z e s k i e ]  5 .127

G I E Ł D A
W a l u t y

Kraków, 15 marca. 
Na krakowskim rynku pieniężnym 

płacono za dolara 5.?9.5 do 5.28 Bank P. 
5.28, markę niem. 2.10 do 2.94 Bank P. 
2.U925, koronę czeską 20.90- do 20.80 B. 
P. 20.80, funt ang. 26.80 do 26.90 Bank P. 
26.84, szyling austr. 96.60 do 96.50.

G ie łd a  z b o ż o w a
Kraków 3 m arca 

Kursa ustalone na podstawie cen or- 
sntacyjnych

od do
jyszenica dworska czerw.

stand 22.25 22.50
Pszenica b iała staLd. 2WF5 22. —
Pszenica targow a stand 21.25 2i.50
żyto dworskie stand. 14.40 14.50
Żyto targowe stand. 14.20 14 40
Owlis dworski stand. W — 13.20
Owies targowy 12.75 13—
Jęczmień dworski 14.50 16.ÓO
Jęczmień targowy 14 00 14-25
Kukuruuza krajow a 21.— 22.—
Proso 19 — 20.—
Groch zwykły jadalny 2 5 ._ 27.—.
Siano słodkie 6.50 %—
Siano średnie 5.— 5.50
Siano kwaśne 4 — 4,50
Koniczyna pastewna 7 ._ 8 —
Mak niebieski z workiem 50.— 52 '.-
Kminek k raj. czyszczony 165.— 175.—
M"'cn .is^enna okr. Krak.

45 proc. 37.00 38.00
60. proc. poznańska 31.50 32-50

Mo.ka żvtnia okr Krak.
I gat. 0—65 proc. 23.50 23.75
II. gat. 55 proc. sitków* 17.00 17.56
65 proc. sitkowa 13 00 13.5<J

Gi-abam pszenny 20 - - 3 0 -
Otręby żytnie V) 50 9.70
Otręby pszenne 10 — 10 50

Ceny orientacyjne wypośrodkowaue 
przez Komisję notowań na podstawia nie­
oficjalnych transakcji oraz podaży i p j-  
lytu.

Tandencja spokojna, dowozy małe.

Giełda warszawska.
Warszrwa 14. 111 1934 

i  proe. poż. budowlana 42- 
I proc. poi. inwestycyjna 108‘75
4 proć. poi inwest. seryjna *
4 proc. poż ko iwersyjna 59*75
5 proc. poż. kole|owa *
6 proc. poż. dolarowa
4 proe. poż. dolaro jva
7 proe. poż. stabilizaeyj 
10 proc. poż. kole:owa

Gdańsk 17285
olandja 3b7'40

I ondyn 27]
N. Jork 3-31-25
N.Jurk telogr. 5'31‘5

Giełdy zagraniczne

70
5275 

:a 57-75

dewizy
Paryż 3495*
Praga 2204
Szwajcar ja 
Wiedeń

171-49

Berlin 210-80

L o n d y n . 14. in,
N. Jork 5-10 T~iryeh •
Paryż 77-56- Praga 122*
Berlin 12 85* Bndapeszt 224 >
Amsterdam 7-58 Bnkareszt 510
Bruksela 21-90- Wiedeń 28*
Rzym •59 *6* Warszawa 27.06-

Z n r y c h, 14. II1
Paryż 20.38- Wiedeń 73-30 •
Londyn 15-79- Praga 12-85
N. (ork 3-09-75 Warszawa 58-32-
Bruksela 12-22 5 Bndapeszt
Rzym 26-56- Bukareszt 294-5
Amsterdam 208-45* Buenoa Airai
Berlin 122-92-

P a r y ż 14 III.
Londyn 77-55 Praga 63-10
N. |ork 15 19- Bukareszt 15-20
Bruksela 55v25 Wiedeń
Rzym 130-25 Berlin 603*
Zurych • Warszawa
Amsterdam 102275

Akcje.
Bank Polski 78‘50



Sir. 8 „KURJER* z dnia 16 maren Nr. 73

Rekolekcje dla panów w kościele
ś w . A n n y  w  K ra k o w ie

c o d z i e n  mesie 7
15

U a r e a
Wach. ał. 5 g. 47 o. 
ZaaL ał. 17 g. 22 m.

C z w a r t e k  I
Klemensa 

(Piątak Abrahama) 1

O d j a z d  p o c i ą g ó w  z  K r a k o w a
Bo Warszawy: 11 20, 15,05 (p) 17 42(P)

21,30; 22 55; 23.10.
Do Katoulc. 5.30.7,00, 9,05, 14.00. 16.40 
Do Wi„dnla, Pragi: 1,15, 11,41 (p): 

i l ,25, (p):
Do Berlina: 6.15 (P.) 18 01 (p j 
Do Zebrzydowic: 7,30. "
Do Poznania: 11.50.
Do Gdyni: 22.23 (P.)
Do Cieszyna: 17.15.
Do Chrzanowa: 19.35.
Do Dziedzic; 20.25 
Do Żywca; 915.
Lux_forpeda do Katowic: 7.22 codzien­

n ie  z w yjątkiem  niedziel 1 poniedziałków:
13.44 wa wtorki, środy, czwartki i p iątki: 
22.57 w niedzielę.

Do Lwowa: 0,32 (p); 7.50 8.50 (P);
13,22; 23.30

Do Zakopanego: 0.20, 8.35 07) >' 9 30
kure. codz. prócz niedziel) 13,30 (p) krsu 
je w dnie przedświąteczne do 19 m arca
15.45 14.50 kursuje w soboły rcb >eze do 
10 n r r c a :  Lnz.Torpedo do Zakopanego:
8.30 w niedziele 14.55 w soboty.

Do Oświęcimia: 5.15. 13.40
Do Rabki: 6.50 (p.): kursu je  w niedzie 

ido 11 m arca tary fa  osobowa.
Do Krynicy: 0.01 5.55 13.22 17.53 
Do Wadowic: 715, oprócz niedlziełc 

20.15.
Do Zwardonia: 14.05 kursuje w dnie 

przedświąteczne do 10 m arca; 13.05 od 1. 
m arca tylko do Suchej.

Do Bielska (przez Kalwar ję): 15,15
kursu je  codziennie oprócz niedziel.
. Do Rzeszowa: 9.20 w dni robocze.

Do Tarnowa :14.20 w soboty ronocze;
16.30 z wyjątkiem  św iąt i sobót,

Do przemyśla: 15.30
Do Lublina: 19.45.
Do Bochni: 19.20. 20.45 w dni robocze 
Do Niepołomic: 4.30. 14 10.
Do Wieliczki. 6 45 (m.) 8,25 (m.) 1600 

Tm.) 11.50 (m.) 13.07 (m|) 13.55; 15.05 (m.,; 
16 45; 17.50 (m); 1915 Cm.); 19.55; 21.50 
<m\); 23.10.

Do Kocmyrzowa: 7.35 (m.) 10.50 (m j 
13.45; 16.40. 19.40 (m.) t

Do Mogiły: 21,40 (m j 
Uwaga, (p.) =  oznacza pociągi posj lesz 

he; (m.) =  pociągi motorowe.
— O—

Dyżury nocne lekarzy: dr. Bohdan — 
Topolowa 40. dr Glasner Ignacy — św. 
^ Ś a s tja n a  3. (tel. 119-04), dr. Hirschta! 
Mar ja  — Łegjonćw 4, dr, W alewski S ta . 
nisław — Łobzowska 27. (tel. 150-50.), 

Dyżury nocne aptek. W Krakowie. Ap­
teka pod Słoniem. Rynek AB. 43. Apteka 
pod Eskulapem — Gertrudy 1, Apteka p o i 
M atką Boską — Krowoderska 74. Apteka 
w Dębnikach — Konopnickiej 3. Apteka 
pod Złotym Orłem — Krakowska 9. Apte­
ka — Mogilska 16. W poagór*u: Apteka 
cod Koroną. — RyneK 9.

—: o- —
REPERTUAR 

TEATRU IMIENIA J SŁOWACKIEGO
Czwartek 15. 3. ..Judasz z Kariothu". 
P iątek  16. 3. „Rodzina".

REPERTUAR KINOTEATRÓW
ADRIA: ,.12 krzeseł" (Vlasta Burian 

i Adolf Dymsza).
BAGATELA: „Żćłty kochanek* (Ra­

mon Novarro).
APOLLO: ..Urwis z Hiszpanii" 
ATLANTIC: „Kawalkada" (CIive Brook) 

1 „Dziewczę z krainy  burz.**
Kino Domu Żołnierza: Serce na ulicy"
MUZEUM: Nieczynne.
PROMIEŃ: , Dziewczątko" i , Dixiana" 
SŁONKO: „Quo vadis“.
SZTUKA: „Pryw atne życie H enryka 

VII."
ŚWIT: „5 m inu t przed ślubem" (Ed- 

dre Cantor).
UCIECHA: „Marsz Rakoczego". 
WANDA: ..Sekret kobiety" (Irena Dun 

ne) i „Schowajcie wasze sm utki" (FUp 
i Klap).

- O —
KRONIKA KULTURALNA 

Z Teatru Miejskiego im. J, Słowackie­
go. Dziś we czwartek na przedstawi niu 
poipularnem. po cenach zniżonych, pow­
tórzenie dram atu K. H. Rostworowskiego, 
„Judasz z K ariothu" z pp.: Karbowskim 
Jaroszewską Ankwicz-Szyjkowską, Ivloń_ 
ską, Kułakowskim, Hierowskim, Nowa­
kowskim. Ruszkowskim i Solarskim  w ro 
lach głównych. Pod kierunkiem  reż. J 
Karbowskiego 'odbjw ają się próby z d ra ­
m atu historycznego K. Brończyka pt, 
„Król Stefan", który ukaże się w najbliż­
szym czasie z p. Kułakowskim w roli ty ­
tułowej.

Wiedeński Chór Chłopięcy, który dla 
swych wokalnych zalet m ą już w Krak i 
wde ustaloną m arkę, wystąpi w sobotę 
117 bm w Starym  Teatrze. Chór ten. któ

Kraków, 15 marca. 
W  b\ roku od dnia 12 do 18 marca 

w kolegiacie św. Anny w Krakowie 
odbywają się rekolekcje dla panów 
pracujących umysłowo pod kierownic­
twem ks- kanonika Rudolfa Van Roya- 

Rekolekcje dla panów pod prze­
wodnictwem ks. kanonika Van Roya 
cieszą się niezwykłą frekwencją ludzi 
nauki i wszelkiej p racy  umysłowej

ry  na o' tatn im  koncercie był przed m i o- 
tert wielkich owacji strony naszej 
publiczności, wykona próco pieśni chóral 
nych także ,perę komiczną Mozarta „Ba- 
stien i Bastienne" w stylowych kostju- 
mach.

2  ,.Bagateli". Z okazji 100-rooznicy 
pierwszego wydania najpiękniejszego a r­
cydzieła literatu ry  polskiej Teatr Polski 
im. Adam a Mickiewicza wystawia „P ana 
Tadeusza" w inscenizacji Stefana Prze- 
polskiego w 8 'odsłonach dziś we czwar. 
tek i jutro w piątek o godz. 4 popoł.

Z Muzeum Narodowego.* W ystaw a k o ­
bierców mahom etańskich, ceramiki, azja­
tyckiej i europejskiej o tw arta codziennie 
od godz. 10 do 14. Wstęp 1 zł.

2  Pałacn Sztuki. Obecnie 'odbywa się 
wystawa grupy artystów  „Jednorćg * na 
całość której sk ładają  się prace: Augusty­
nowicza, Arszulskiego, Bałysa, Brzeskiego 
St. Dąbrowskiego, Dzielińskiego, Fedkowi­
eża, Finkensteina, Hrynkowskiego, Janłoń 
skiegp, Krzyżanowskiego, Krz/żańskrego, 

Mrozińskiego, Muellera, Radnickiego, 
Szczęsnego, Tyrowieża. Żurawskiego.. Nad 
to w świetlicy wystawa prac Czesława Rze 
pińskiego, tudzież wystawa bieżąca. Wy­
staw a otw arta codziennie od godz. 10 do 
16-ej. W3tęp 1 zł.

KOMUNIKATY
Józefówka w YMCA, W Sobotę. 17 bm. 

piękne sale Ogniska przy ul. Krowoder­
skiej 8. zapełnią się gronem członków i 
wprowadizonycn przez nich gości, aby 
w m iiym  nastroju przy dźwiękach pier- 
wsz jrzędnej m uzyki spędzić Kilka miłych 
chwil. ■ Początek o godzinie 9-ej wieczo­
rem. Zaproszenia wydaje sekretariat.

,.Rzym 1 najnowsze zdobycze kultural 
no _ artystyczne", pod powyższym tytu- 
łem wygłosi odczyt Helena Simonnwicz 
znana historyczka sztuki w sali Domu 
Artystów (pl. św. Ducha 5) dziś we .czwar­
tek o godz 18.30.

. Szwecja i Sztokholm". P id  powyż­
szym tytułem  wygłosi odczyt dr. Stani­
sław a Niemeówna dziś we czwartek o 
godz. 7 wieczór w Muzeum Pzemysłowem 
(Smoleńsk 9.)

„Pęknięte serce Norwida* — odczyt 
prof. Tadeusza Sinki odbędzie się staraniem  
Koła Polonistów S.U.J. w piątek 16 Lm. 
w sali wykładowej przy ul. Gołębiej 20. 
I p. o godz, 8 wieczór.

„Laponja i życie lapońskie na dale­
kiej północy. P jd  powyższym tytułem  wy­
głosi odczyt dr. R. Mahr w piątek 16-go. 
bm. w Instytucie Geograficznym (Grodz 
ka 64). Początek m godz. 19.

Z Polskiego Towarzystwa Dermatolo­
gicznego (Oddział krakowski). Zwyczajne 
posiedzenie naukowe odbędzie się dziś we 
czwartek o godz. 18.15 w sali wykładowej 
Kliniki Dermatologicznej U. J. (Koperni­
ka 17.)

Walne Zgromadzenie Krakowskiego 
Koła Związku Biblj. Pol. odbędzie się w 
piątek 16 hm. o godz. 6 wieczór w czytel­
ni gazet Bibljotek.i Jagiellońskiej. Dyr. dr. 
Kunze wygłosi referat pt. „Rewindykacja 
biblioteki. Załuskich"...

Walne Zgromadzenie członków od­
działu Polskiego Czerwonego Krzyża w 
Krakowie odbędzie się w sobotę 17 bm. o 
godz. 11 przedipoł. w lokalu Polskiego 
Czerwonego Krzyża (Podwalą 7. I. p.)

Walne Zgromadzenie delegatów okrę­
gu krakowskiego Polskiego Czerwonego 
Krzyża odbędzie się w sobotę 17 bm. o 
godz. 5 popoł. w lokalu Polskiego Czer­
wonego Krzyża (Podwala 7. I p.)

Walne Zebranie „Bractwa Kurkowe­
go" odbędzie się w niedzielę 18 bm. o 
godz. 10.30 przedpoł. przy ul. Lubicz. 16.

Kurs szkoły nauk społecznych TSL. 
Dnia 20 bm. rozpocznie się 6-tygodniowy 
kurs i będzie trw ał aż do wyczerpania 36 
godzin nauki prowadzonej przez 3 dni w 
każdym tygodniu w godzinach wieczor­
nych od godz. 6 do. 8. Po^a nauką, k tórą 
prowadzić się będzie za p >mocą odpowied 
niej metody, kurs obejmuj'? również zwie­
dzania zabytków i muzeów krakowskich 
oraz praktyczne zaznajomienie się w pro­
wadzeniu świetlic. N auka odbywać się 
będzie w sali przy ul. św. Anny 5. I l i  p. 
Uczniem może być każdy obywatel, któ­
ry ukończył 22 a nie przekroczył 50 la t ży­
cia i który przy wpisie uiści wpisowe i 
opłatę w łącznej kwocie 5 zł. Pierwszeństwo 
m ają  kandydaci wydelegowani prz^z or­
ganizacje i stowarzyszenia. W pisy przyj­
muje dyrekcja od wtorku 13 bm. do so­
boty 17 bm. w lokalu Rynek gł. 6. II. p. 
pierwsze schody w podwórzu na lewo.

dzięki niezwykłym zdolnościom Kaz­
nodziejskim rekolektanta, k tó ry  naj­
trudniejsze problemy teologiczne w 
sposób nader przystępny wyświetl* i 
podtrzymuje ducha katolicko-narodo­
wego.

Ks. kanonik Van Roy w opinii elity 
umysiowej wszelkich stanów i zawo­
dów uznany został za , złotoustego‘‘ 
mówcę. ,,nowoczesnego Skargę“, któ-

| Z Towarzystwa Neurologicznego. Dziś 
i we czwartek o godz,. 7.30 wieczorem od_ 
i będzie się w sali wykładowej Kliniki Neu- 
* rologiezno-Psychjatrycznej U. J. wspólne 

posiedzenia naukowe Towarzystwa Neu­
rologicznego i Psychiatrycznego.

Z Towarzystwa Prawniczego i Ekono­
micznego. Prof. U. J. dr. W ładysław W ol­
ter wygłosi odiczyt pt. „Światła i cienie 
swobodnego uznania sędziego** w piątak  
16 bm. o godz. 6.30. wieczór w sali Izby 
Przem ysłowo - Handlowej (Dług-. 11 
Wstęp wolny.

Z Towarzystwa Katolickich właścicieli 
realności w Krakowie. W niedzielę 18 b. 
m. o gedz 4 p jpoł. w sali Domu Kato­
lickiego (Straszewskiego 18. II. p j odbę­
dzie się W alne zgromadzenie. W razie 
braku przewidzianego statu tem  kompletu 
odbędzie się w pół godziny później tj. '
0 godz. 4.30 ipopoł. bez względu na  ilość 
obecnych członków.

Przedw iośnie na śniegu
Krakćw 14 marca.

Dyrekcja okręg, kolei państwowych w 
Krakowie, biuro dla spraw turystycznych
1 Towarzystwo krzewienia narciarstw a — 
Kraków, organizuje 103_ci pociąg popu­
larny pod hasłem  . Przedw iośnie na śnie­
gu."

Rozkład jazdy: Kraków, sobota 17 m ar­
ca odjedzie godz. 17-ta  Zakopane, przyj, 
godz. 21.32. Zakopane niedziela 18 m arca 
■odjeazie 1815, Krakćw, przyjazd godz. 
22.30.

Program : Sobota 17-go m arca.: godz.
17.30 do 21.00 dancing w pociągu — przy­
grywa orkiestra jazzbandowa. Godz. 21.35 
do 22.15 zakwaterowanie uczestników w 
pensjonatach — zniżkowa opłata za noc­
leg wraz z  1-em śniadaniem  od 220 do 3 
zł. na podstawie uprzednio wyklin ionych 
kuponów. Godz 22.15 kolacja w miejsco­
wych restauracjach „Morskie Oko**, K ar­
powicz, Trzasko. . Godz 22.30. Dla uczest­
ników wycieczki ra u t w restauracji „Mor­
skie Cko“ wstęp wolny.

Niedziela 18-go marca. godz. 8 do 8,30 
śniadanie. Dla narciarzy przewiduje się

KRONIKA LWOWSKA
REf ERIUAR t e a t r ó w  m iejsk ich

TEATR WIELKI
Czwartek 15. 3. g. 19,30 ..Gospoda" (A. 14)

TEATR ROZMAITOŚCI
Czwartek 15.3. g. 19 30 .Candida** G. B. 

Shava prem jera (Ab. 15).
BIURO KONCERTOWE M. TUERKA:

Niedziela 18 m arca: W iedeńscy - Śpie­
wacy (Teatr Wielki.)

Poniedziałek: Józef Sigeti, skrzypek.
REPERTUAR KINOTEATRÓW

ATLANTIC: „Miljon na ulicy". 
APCLl O: ..Aniołowie piekła::
ADlłJA: „CÓngorila** oraz ..Noc strachu" 
CHIMERA: „Człowiek który ukradł ser 

ce".
CCLOSSEUM: „Dama Kier" i rewja. 
CAS1NO: „Toto-łobuz" i .Powrót do n a ­

tu ry"
GRAŻYNA: ..Liljanka chce się rozwieść" 

oraz rewja.
KOPERNIK: „Niewidzialny człowiek" 

MARYSIFNK ..Skandal w Budapeszcie" 
na scenie ..W iosna i My"

MIRAŻ: ,.W cieniu Krzyża".
MUZA: ..Zabawka".
PAŁACE; Eugenjusz Bodo — Pieśniarz 

W arszawy.
SŁONCE; „Tabu" Rewja z bajonem . 
STYLOWY: .Biały upiór" oraz rewja. 
PAN; Burza’ o brzasku" oraz rewja. 
PASAŻ: „Obraza m ajestatu" Vlasta Bu­

rian.
ŚWIT: „Mata H ari" z G retą Garbo i Ram 

N ivar-o.
RAJ: „Przybłęda" w głównej roli Ina Be. 

nita.
WANDA: „Benhur".
UCIECHA:’ „Pozwólcie nam  żyć" oraz 

rewja.

KOMUNIKATY TEATRÓW MIEJSKICH
Teatr Wielki. Dzisiaj We czwartek, y- 

raz w dnie następne najwspanialsze wi­
dowisko. sezonu słynna nowość muzycz­
na „Gospoda pod Białym Koniem" (Ab. 
14) przyjęta na wczorajszej j rem jerze ż 
niebywałj m entuzjazmem, rozbawionej i 
tek prem jera znakomitej komedji G. B.

ry  swym spokojem f uprzejm ością 
zdołał nodbid serca Inteligencji, k tóra 
nie tylko z Krakowa, ale i z prowincji 
tłumnie na powyższe rekolekcje zjeż­
dża- Jego bowiem kazania pasyjne czy 
niedzielne ściągają nawet szeregi du­
chownych, k tórzy podziwiają naazwy- 
czalny jego dar 1 ro tę  gę słowa. Nic 
też dziwnego, że kolegiata śtK Anr,y 
w  czasie kazań ks. Van Roya jest 
przepełniona* a wielu stroskanych kło­
potami życiowemj po jego naukach 
wychodzi zbudowanych i u^pokojo- 
nych w myśl słów Chrystusa: Pokoi 
wam przynoszę*

wycieczki grupowe pod kierownictwem 
przodowników.

Godz. 12 konkurs skoków na Krckwi. 
a w razie nieodpowiednich W arunków 
śnieżnych — bieg zjazdowy i slalom  na 
Hali Kondratowej. Dla uczestników w y­
cieczki bilet na skoki w cenie 1 zł. na 
trybunę, na słałam  w cenie 50 gr. do na­
bycia na miejscu zawodów. Godz. 15 —
17 obiad w miejscowych re s ta u ra c ja ^ . fW 
restauracji „Morskie Oko" — za oicaza- 
mem karty  uczestnictwa — obiad z  3-eh 
dań z obsługą 2 zł.) Goda. 16.30 — 17..45 
— dla uczestniaćw wycieczki — dancing 
w restauracji „Morskie Oko"

W pociągu wagon kąpielowy — opłata 
za kąpiel 50 gr. od osoby.

A u d y c j e  r a d jo s t a c jl  
k r a k o w s k i e j

Czwartek, 15 marca 1931.
7.00—8.00 Audycja poranna z Warsz* 

wy, 11.35 Program  na dzień bieżący 11 1(1 
Codzienny przegląd prasy polskiej z W ar 
sziawy. 11.50 'Wiadomości bieżące. 11.57 
Sygnał czasu i hejnał z Wieży Marj. 
12.05 Płyty gramofonowe, oraa wiadoma 
ści meteorol. e W arszawy. 12.35—15.40 
Trans, z W arszaw y. 15 40 Płyty gram fo 
nowe. 16.20—17.30 'T ra n s , z Warsiziawy. 
17.30- 17.40 P ły ty  gramofonowe. 17 40--
18 00 Trans"! z W arszawy. 18.00 Słucho­
wisko z 'Wilna. 19.00 P rogram  na  dzień 
następny. 1905 Odczyt pt.: „O gracn spor 
towych w ogólności" wygł. p. St. -Olkusz 
nik. 19,20 Rozmaitości. 19.25 Odczyt z  W ar 
szawy. 19.40 K om unikat śnregowy ze Ewo 
wa. 19.43 Wiadomości sportow i lókwne. 
19.47—20.40 Trans, z Warszawy. 29.4J 
.Skrzynka pocztowa** w opr. l.iż. St Rro 
niewskiego. 20.57—24.00 Trans, z teatru 
,,La Scala" w Mediolanie. Koncert poświę 
eony utworom G. L. Palestriny w wyk. 
ork. i chórów „La Scali" pod dyr. V. Ve- 
neziani. W przerwie p. dr. Z. Jachimeckf 
prof. U. J. wygłosi jiogadankę muzyczne 
o Palestrinie (z Krakowa) oraz wiadom. 
meteorol. i policyjne % Warszawy.

oczarowanej publiczności.
Teatr Rozmaitości. Dzisiaj we czwar- 

Shawa .,Candida" najbard«iej subtelneg., 
utw oru wielkiego pisarza. Uznana p )- 
wsroechnie za arcydzieło kunsztu p isars­
kiego ..Candida" ukaże się na  scenie 
lwowskiej w pełnej finezji reżyserji J. 
StrachocKiego i znakom itej obsadzie z 
takimi ulubieńcami publiczności jak pp.. 
Malanowicz Życzkowska, G uttner Jaś­
kiewicz, Krasnowiecki i P iłońsk i. Ab. 15.

,.Towariszczf* w sobotę w Teatrze Wial 
kim, 'W sobotę dnia 17 bm. o godz. 15,30 
'odegrana zostanie w Teatrz- W ielkim po 
cenach najniższych ciesząca się 'enom a 
nalnym  sukcesem komedja J. Devnla 
.Towariszez". Sobotnia popołudniówka 

daieea najszerszym masom możność u j­
rzenia tej przebojowej sztuki — to nie­
zwykła okazja k tó rą  lwowska publiez 
noś* skwapliwie wykorzysta.

Niedzielna popołudniówka w Teatrze 
Rozmaitości. W niedzielę dnia 18 bm. ■> 
godz. 15,30 odegrana zostanie przepyszni 
nowość A. Słonimskiego „Rod?ina“ jedne 
z najbardziej interesujących zjawisk poi 
skiego repertuaru  współcz?snego. Ceny 
miejsc normalne.

KOMUNIKATY
Rekolekcje zamknięte dla Studentek 

harcerek. Duszpasterstwo Akademickie za 
prasza Studentki wyższych uczelni lwow­
skich do przyłączenia się do rekolekcyi 
zam kniętych dla studentek w dniach 'oI 
18 zrana do 21 w południe, prowadzonych 
przez ks kanonika Adama Bogdanowicza. 
Zgłoszenia u P p . Sakram entek.

Z „Młodzieży Wszechpolskiej*', Dziś 
we czwartek 15 bm. odbędą się zebrania 
następujących sekcyj: Godz. 18,15 Sala
Domu Akad. ul. Pijarów  35, Sekcja Stud 
Wyd-z. Lekarskiego; Godz. J9 Sala ..Czy 
telni Akad." Sekcja Praw.i?kć Go Iz 
19.15 Mała sala II. Domu Techników, 
Sekcja Stud. Wydz. rolni-ro ląęiw yto.

Polskie Towarzystwo Geologiczne Po­
siedzenie naukowe odbędzie się 15 bm. 
> godz. 18-ei w sali żakładu ęjiog ;c/- 
nego U..T.K. przy ul. Długosza 3 Na po. 
rządku dziennym odczyt p. Dra Jana Wdo­
wiarza pt. „Budowa geologiczną okolic 
Dynowa* Goście mile w idziani.".
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1914
Na łamach' paryskiego ,>Das Neue 

rągebuch“ nr^ypom ina berliński kores 
pendent >,TomFs‘a“- S- Aberdam. dzi® 
je pewnej książki, pośu ięroiiej nastro- 
jóm społeczeństwa niemieckiego przed 
W ielką W ojną. Książka ta w ydana zo­
stała przez Georges B ourdona p- t  Za 
gadka Niemiecka i wysyła przed sa­
mym wybuchem wojny-

Sprzeczne pogłoski o zamiarach i 
nastrojach Niemiecc w latach poprzedza 
jących W ielką W ojnę skłoniły autora 
do udama się na grunt niemiecki, ce­
lem zbadania nastrojów.

Swoje niezliczone rozmowy z ludź­
mi wprywowymi s tre śd ł on w ywmie- 
niónej wyżej książce.

Cóż powiedziano mu w Niemczech 
w  roku 1913?

W szyscy bez w yjątku: politycy I 
dzitnuikarze. działacze społeczni naj­
rozm aitszych obozaw, y^zyscy  o- 

twiadczyli mu nietylko, że Niemcy 
nie p iagną wojny. lecz że żywią praw  
dziwa sympatję dla Francji, że radzi- 
bv widzieć nawiązanie z nią stosun­
ków przyjacielskich-

Proi^sorowie i  wojskowi uważali 
wojnę za wykluczoną. Przeciwnie kon 
statowali powszechne aążenie do ściś 
lejszyćh stosunków 7 Francją-

Całv tóm. przeszło 500 stron liczą­
cy. "wypełniony jest temi zapewnie.da­
rni o pókojowości Niemiec w r. 1913- 

Znalazł się tylko jeden człowiek, 
V'ter*t, dziennikarz p rasy  liberamej 
berlińskiej, obefcny emigrant, Alfredi 
Kerr, k tó ry  powiedział cóś zgoła in­
ne go t

— W  temperamencie tej rasy.

mówił Kerr o Niemczech, jest jakiś 
nadm iar energji, jakiś czynnik bo­
jowy. który szuka swego zużytko­
wania- Nadto Niemiec jest nawykły 
do posłuszeństwa-

Jeśli Niemiec myśli o kuli ziem­
skiej. to  dochodzi . qo wniosku, że w 

podziale dóbr ziemskich nie został 
on faworyzowany, że przypadły triu 

w udziale zaledwie resztki dobrego 
obiadu- W  .stocie nastroje niemiec­
kie zaw ierają stalą groźbę womy- 

Panu mówiono o sympatiach do 
Francji, lecz nikt nie poważył się po­
wiedzieć Panu. że sym patję te bynaj 
mniej nie usuwają możności za ta r­
gów. O tern Niemcy nie mówią z cu­
dzoziemcami- Nikomu nie sprawia 
w strętu myśl o nowym pochodzie- Po  
między sobą mówi się stal® o szan­
sach wojny, o zniszczeniu Francji, o 
wysokości kontrybucji. Ludzie \,j 
Niemczech, przypom inają sobie, żeś­

cie zamało zapiacil' a oraz ostatni (w 
1871 :oku)“. ~
Kończąc te swoje cy taty  z książki 

Bourdona, Aberdam dodaje:'
„— Kerr jest obecnie na w ygna­

niu. BouTdon żyje i pracuje w dal­
szym ciągu- Z właściwą sobie sumień 
nością zabrał się on do napisania no­
wej książki, poświęconej zbadamu, 
czy możliwa jest wojna pomiędzy 
Niemcami a obu jej sąsiadami- 

MłocLza generacja koresponden 
tOw prasy zagranicznej w Berlinie 
uważa poprostu samo takie przypu­
szczenie za śmieszne- Przecież oni 
rozmawiali z tylu miarodajnemi oso­
bistościami i przecież każda z nich w 
sposób całkiem wiarogedny zapewni 
ła ich, że to - jest zgoła niemożliwe- 

Przecież m  Niemczech wojna jest 
znienawidzona—

Przecież w Niemczech F rancja 
jest kochana-"

Interesująca ankieta
Kolo Romanistćw UJK we Lwowie 

rozpisuje ankietę na tem at:
, .Najciekawsza postać lun problem w lite 
ratusze piękuej i naukowej francuskiej 

po rok 1910".
1) W ankiecie może brać u d u s i każdy 

student wyższej uczelni bez względu na 
wydział i kierunek swych etudjów lub też 
były student będący w trakcie zdawania 
egzaminów.

2) Prace winne być przepisane czytel­
nie (najlepiej na maszynie i nie więcej 
jak  10 stron arauszowych druku) i zao­
patrzone wyłącznie w godio autora bez

jego nazwiska, w zaklejonej kojperci) 
podpisaną godłem, należy podać nazw isk o  
ran  i kierunek 6tudjów uraz dokładny 
adres autora.

3) Prace należy nadsyłać do dnia  lo 
m aja 193-4 pod adresem : Koio Romamstćw 
Lwćw, ul. M arszaiaowska 1 (Instytut F 1, 
Roman.).

4) Jury  konkursowe składać fię będzie 
a wybitnych przedstawicieli św iata lite­
rackiego. Skład jury, jak też ilość i ro ­
dzaj nagród ogłoszone będą później w 
dziennikach.

— :o :—

r  y i K o

C Z E K O L A D A
H 3 F L I N G E R A

T Y L K Omlewma, deserowa, orzecho­
wa, geapodarzka i mrożona.

C ZEK O LA D K I 
H 5 F L I N  G E R A
wzzędsio do nabycia. S k lep y  w ła s n e  i 
Lwćw, ni. Hatowskiego 8. (obek OO. Jezuitów) 
480 pL H a l i c k i  3. (obok Fiemy Nowaka)

Kasa im . Mianow skiego 
obniża ceny w ydaw nictw
Powodowany względami, które za­

decydowały o zorganizowaniu taniej 
rozsprzedaży wydawnictw w OKresie 
od dn. 26 lutego do dnia 10 m arca r. b-, 
Komitet Kasy im. Mianowskiego posta 
nowlł obniżyć znacznie na stałe ceny 
wydawnictw własnych Kasy; ponadto 
uzyskał również zniżkę cen niektórych 
wydawnictw Funduszu Kultury Naro­
dowej i Instytutu Bałtyckiego, znajdu­
jących się na sklaczie głównym w Ka­
sie- — Niebawem się ukaże katalog wy 
dawnictw ze zniżonemi cenami-

O B U W I A
O R T O P E D Y C Z N E

ne płaskie stopy, wkładu dla płatkitk 
stóp poleca pracownia

| E. JAREHY Fredry

HASIOM w a rzy w n e , kw iatow e 
i g o s p o d a rc ze  p o le c a E D H U H D  R IE D L

Lwdw, Rutowskiego 3.
C sim ik na żąd an ia  

w yttgłam  b ezp ła tn i* .

L i s t  z  Z a k o p a n e g o
Między fednym  sezonem, a drugim 

jest chwila stosowna rzucić okiem na 
miejscowe podwórko. Nieczyste, brud­
ne, zaśmiecone.

Taika np. U bezpieczania Społeczna 
z  grosza polskiego żyjącą daje chleb 
przeważnie Żydom- Na 12 lekarzy i 
dentystów jest tam  zajętych aż 4 Ży­
dów. choć ogólna ilość lekarzy ty Za- 
kowanem wynuM 50, a z tego 41 Pola 
ków, a lekarzy dentystów 6, z  czego 4 
Po'aków-

W yliczę lekarzy żydowskich: na­
czelny lekarz Dr. Gross Edmund wy- 
chrzta. Dr. E inhom  Józef (wewnętrz­
ne). Dr. F aper Szym on (skórne i we­
neryczne), dentystka p- W eis A'ina, 
wychrzcianka- Nadto w podręcznej ap 
teczce pracuje pani Tanni Birger. nie- 

pósiadająca studiów’ farm aceutycz­
nych-

Pomyśli sobie czytelnik* że^ prze­
sadzam  > mówiąc o przewadze żydów. 
Nić — bo oprócz centrali w Zakopa­
nem są jeszcze t. zwr- punkty adm ini­
stracyjne i punkty lekarskie, do Zako 
panego należące, a w nich pracuje tyl­
ko dwóch Polaków, a 8 żvdów. W ymię 
niam ich po kolei- Dr- W asserbergcr 
Chaim i Tischer Bruno w Nowym 
Targu. Ring Samuel dentysta w C zar 
nym Dunajcu- Dr- Zelner Eisig w Rab­
ce, Dr. Szubert Eustachy w Jordano­
wie, Dr. Leibcl Karol i Gross Samuel 
dentysta w Myślerpcacli. Dr- B erw ald  
Leopold w Gdowie- Z Polaków: Dr. Ci 
szek Fr- w Nowym Targu i Dr. Bo­
ryczko Aleks, w Myślenicach-

Zaifeńi w  Ubezpieczalni Społecz­
nej w Zakopanem i w jej punktach 
lekarskimi i adm inistracyjnych pracu­
je razem 22 lekarzy i dentystów; z tej 
Pczby 10 Polaków a 12 Żydów- — 
Przewaga Żydów oczywista-

O niezdrowych stosunkach w tutei 
szej adwokaturze już pisałem- Dziś 
mam do zanotowania ś\\'eżv  wminy 
kwiaiek Oto krakowska Rada Adwo­
kacka (kto tam  rządzi — wiemy) u- 
dzielila pozwolenia na aplikację szwa­

growi adwokata Dr- Fassa, p. (zydoro 
wi Syropowi- karanemu sądownie za 
sprzeniewierzenie i uprawianie pokąt- 
nego pisarstwa. W iadom ość tą  wywo­
łała powszechne zdumienie, a jeszcze 
większe oburzanie- M amy nadzieję, 

że wglądnie w tę sprawę Naczelna Ra­
da Adwokacka w W arszawie i Proku 
ratura Sądu Apelacyjnego w Krako­
wie.

Inuy przedstawiciel żydowskiej pa- 
lestry  p- Krittenstein aał się niedawno 
poznać w sądzie grodzkim z daleko 
posuniętej- śmiałości- Kiedy jego 
krnąbrnego klienta, z zawodu szyn ka­
rz a, sędzia prowadzący rozprawę uka 
rai 24 godzinnym aresztem- p- mece­
nas poważył sie przy woźnym, chcą­
cym wyprowadzić skazanego, zawo­
łać: ,-nie idź pan do aresztu“: Prokura 
tura nowosądecka z pewnością pouczy 
p. Krittensteina, jak ma się zacho­
wać w gmachu sądowym-

Wobec wzmagania się żydowskich 
wpływów, sił i buty rowinno caie spo­
łeczeństwo bez różnicy przekonań po­
litycznych stanąć do walki o polski 
charakter naszego uzdrowiska- Nie­
stety. Ludzi, którzy dziś decydują w 
Zakopanem zaprzątają inne Oprawy. I 
U rządzają oni hałaśliwe, choć nielicz­
ne, pochody zpowodu nowej konsty­
tucji, właśnie niedawno dopiero ode­
słanej do Senatu, organizują wywiad 
w\śród Młodych Stronnictw a Narodo­
wego. albo przez usta swego prezesa 
puszczają plotki- że ten a ten zaciekły 
endek zgłosił akces do BB- Dziś? Tak 
długo patrzeć na tę kryształow ą w'odę 
i dopiero po latach poczuć ochotę do 
kąpieli — to byłohy zbyt cudowne na­
wrócenie-

Dość spojrzeć na owoce gospodar­
ki w Kule T. S- L- Już w r- 1930 po­
zyskano tam  wpływy, a w r- 1931 po 
walnem zgromadzeniu, na ktjprcm prze­
ważały raz jedyny tu widziane tw a­
rze, zapanowano niepodzielnie- W  kil­
ku latach radosnej twórczości odar­
to Kolo ze skóry tak dokładnie, że dziś

niema ani Jednej czytelni- ani szkoły, 
ani pracy oświatowej, a jest zato kil­
ka tysięcy długów i komornik, który 
zajął ostatki tj. bogatą bibliotekę na 
rzecz wierzyciela Żyda z U strzyk 
Dolnych- p .( Grunhauta, od którego 
,,oświadciele“ wynajmowali willę „Ja­
nosik". To rozumiem. To się nazywa 
robota gruntowna i *,czysta“- Nec lo- 
cus, Ubi Troia.

Niepokój robią tylko Młodzi Stron­
nictwa Narodowego. Noszą np; mieczy 
ki Chrobrego- W ładze adm inistracyj­
ne T instancji konfiskują odznaki i ka­
rzą winnych aresztem a Sąd Okręgo 
wv wydaje wyroki uwalniające (ostat­
ni proces p- Kozika dn- 17 lutego). Na­
leży się spodziewać, że władze admini 
stracyjne uzgodnią kwalifikację czynu 
z wyrokami sądowemi-

W  sobutę dn. 10 m arca policja urzą 
dziiła rewizję domową i przytrzym ała 
w aresztach przeszło dobę trzech Mło 
dych Narodowców, pp. Piecyka. Kanię 
i Aniołka, jako podejrzanych o rozrzu­
canie po mieście ulotek antyrządo­
wych. Podejrzenie okazało się niesłusz 
ne

P«d Protektorat** J. Ekseelenaji ki. biiicupa
D -ra  O K O N I E W S K I E G O

D O  R Z Y M U
y t t t z o i i  u  i w i t l i H i n  N tip tlo , F if w j  i Wemcji

1 7 | V — 2 6 | V  z ł .  3 8 5 .—
Ilość miejso ograniczona — Zapisy prtyjir.ują 

A kcja K ato liok a i P e lp lin - 580 
W agon *-l.its!C ook l L w 6w >Piac Hjlicki 15

K to  wygrał?
WARSZAWA, 14. 3. (Tel .wł.). W 

pierwszym dniu ciągnienia Państwowej 
Loterji Klasowej padły wygrane na na­
stępujące numery:

50.000 zł. na nr. 8001.
50.000 zł. na nr. 126629.
20.000 zł. na nr. 100071
15.000 zł. na nr. 155025.
IO.OuO zł. na nr. 52243.
10.000 zł. na nr. 89384.
5.000 zł. na nr. 28174, 162871.
5.000 zł. na nr. 73158, 81355.
2.000 zł. na nr. 1015, 42904, 85537,

113886.
2.000 zł. na nr. 38237, 81755, 151635, 

135713.
1.000 zł. na nr. 8)943, 35390, 37937, 

127489. 141812, 139437.
1.000 zł. na nr. 49292, 79109. 118333. 
500 zł. na nr. 25511, 27361, 71941,

97798. 109046, 128183. 140499.
500 zł. na nr. 13659, 86142, 82743,

1654S5.
400 zł- na nr. 14623, 16977, 3109'l,

37814, 40996, 60367, 77125, 79596, 83909, 
106429, 145435, 150809, 163269.

400 zł. na nr. 1821, 7748. 21109. 23652, 
25623, 57002, 88869, 108392, 124399, 
132430, 140757, 146083. 155780. _______

Wśród w ydaw nictw
Przyroda i Technika' miesięczni!. 

Książnica — Atlas; Lwów, prenum erat ■> 
rocżrźS zl. 8.40. W ostatnim  numerz • 
..Przyrody i T?ehniki'1 został poruszony 
przez inż. St. Micewicza aktualn., teniut 
w artykule pt. ,,Technika i Kryzys1' w 
którym  autor broni wynalazczości inży­
nierów i techników pizeci zarzutem ja ­
koby właśnie oni byli przez pos,pp techn.l 
ki sprawcami kląski bezrobocia Niezwy­
kle ciekaw:e zjawiska biologiczne z. życia 
ryb lądowych opisuje docent Grudziński w 
artykule pt. „Biologiczne w ar mki pow­
staw ania zwierząt lądowych1'. De. "R. Km 
giel pisze o „Zlodnialym gruncie11 na Sy- 
berji. zaś iuż. J. R. o „Glinie jako me­
talu codziennego użyiku". Dziale notatek 
przynoszą, wielo emkawwch w-iadomości z 
wielu dziedzin wiedzy, zaś Słowniezcs w y­
razów obcych pozwoli każdemu laikowi 
dokładnie zrozumieć treść tego zeszytu.
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Sensacyjny wyrok w Przemyślu
S k a z a n i ?  B a z y l e g o  M a k a r a

P»«m y£la 15. zoarra.
t  .  b?q to całkiem niewinnie. Po­

kłócili się dwaj notoryczni złodzieje Czu 
ma i Mikulski. Ten pierwszy był Bórą i 
Mikulski stracił parę zębów. Ale popray 
siągł Czumie zemstę. Zaczął go śledzić. 
Po pewnym ctaeie zgłosił się na policji i 
zeznał, źe wieczoramit chyłkiem przekra­
da się Czuma do mieszkania strażnika 
więziennego Makara i odbywa z nim dłu 
gia rozmowy. Ctoć strażnik posiadał zna 
komitą opinję. postanowiono u niego 
urządsać rewizję. Wydała ’ooa nadzwy­
czajne rezultaty. Sukna, biżuterjet po­
śc ie l wszystko io zakupione przez Ma­
kara od złodzatji, ledwie się pomieściło 
na dużym wozie. Makar został aresztowa 
ny, a zaraz po nim Czuma, Mikulski try 
umfował. Teraz jednak zocupł się dopić 
ro prawdziwy taniec. Makar bronił się 
tem, że rzeczy oa Czumj zakupywała bzz 
jego wiedzy żona; Czuma jednak stanów  
cz» zeznał to transakcje przeprowadzał 
osobiście ze btrażrJkiem, którego poznał 
pnzy sposobności odsiadywania jakiejś 
kary

Chociaż Makar uparcie się winy wy­
pierał, Czuma był zbyt silnym świadkiem  
oskarżenia, aby sąd miał dać wiarę 
strażnikowi. Tymczasom uśmiechnęło się 
Makarowi szczęście Czuma sipróbowiał u- 
cieczki z więzienia i w czasie zarządzone 
go pościgu zostai przez policjanta castrze 
lony. Na marginesie warto dodać, że ra­
zem 7 Czumą uciekł z aresztu inny zna 
ny złodziej Dziedzic. Ale t na niego na­
tknęli się wywiadowcy. Po obustronnej 
wymianie strzałów padło trzech cięzso  
rannych. Dziedzic zmarł, a wyw. Icfeik 
i Borowiah z trudem tylko wylizali się 
z c ię ż K ic a  run. Tak więc sprawa Makara 
zaczerwieniła się mocno od krwi dwu 
zabitych i dwu Ciężko rannych. Skoro 
Czuma padł, a a pim razem odszedł na 
zawsze główny świadek oskarżenia Ma 
kar wzmógł otarania, aby udowodnić swo 
ją niewinność. Ale ma on widocznie sil-

K ryzy s  a hotele

L~go pacha. Znalazł świadka, który go 
poważnie odciążył, ale cóż sąd nietylko 
me dał wiary, ale nadto skazał tego u- 
słuznego żyda za złożenie tałsz/w ej przy 
sięgi, na 8 miesięcy wiezienia, po Żydzie 
zaczął Makar przysposabiać ao świadcze­
nia na swoją korzyść jedhego as zł odzie 
jaszków.

Jednak na takich nie można polegać 
Złodziej Makara zadenuncjował. stra<uik 
który dotąd odpowiadał a wolnej stopy, 
aż do wyr „ku niemal przesiedział się w 
więzieniu.

Pizsciwko Bazy tema Makarowi 1 jego 
tond'3 Annie wygotowano 'obszerny akt 
oskarżenia, poczem odbyły się kolejno a ł 
cztery rozprawy. Makar upierał się przy 
swojem, żona jego z heroizmem brała 
winę na siebie, a świadkowie bądź zezna 
wali obdążająoo. bądź też nie wnosili do 
sprawy nic istotnego.

Trzecia rozprawo, odbyła cię przed mie j ktćry w imienia okazanych zapowiedział
siącem, a ostatnia całkiem niespodzie­
wanie — Makara uwiadomiono o niej na 
dzień przedtem — w sobotę 9 bm. W  
tym też aniu zapadł surowy wyrok.

MaMra skazano na trzy lała bezwzglę 
dnego ciężkiego więzienia jego żonę An­
nę, na rok ciężkiego więzieniu z zawie­
szeniem na pięć lat.

Trybunałowi przewodniczył wiceprezes 
sądu Poeche, oskarżał młoay. ale zdolny 
prokurator Mitana, broni! dr. Frimm.

apelację. Makar jest wyrokiem zupełmo 
złamany. Przez rok cały waiczył o udo 
wodnienie swojej niewinności, aby się 
wkońou dcozekać surowego wyrobu. Nu 
zakonczenie należy dodać żs jest on 
ojcem trojga uziaci od 1—7 lat, które po 
zostawia bez żadnego zaopatrzenia. Nie­
chaj los Makara ..strażnika, który cie­
szył się doskonałą opinją“ będzie ostrzę 
żeaiem Jla innych.

W ykra d zio n e  w ę że
Policja no-wJOiSka .^ujmuje s k  

becrie rozwiązaniem trudnej zagadki, 
stanowiącej unikat w dziejach krymi­
nalistyki-

NW yćifctlzona dotąd szalka wła­
m ywaczy w ykradła mianowicie z wiel­
kiego ogrodu zoologicznego w Bronx 
— dziewięć rzadkich okazów węży.

Hotelowy przem ysł amerykański, w 
którym  tkwią olbrzymie kapitały, oce­
niane na sumę blisko 6 miliardów dola­
rów, cierpi mocno naokutek spadku 
frekwencji gościi przejezdnych. Nawet 
usunięcie prawa ó prohibicji alkoholu 1 zwoienia na ten mezaljans-

Ło w ie n ie  lw ó w  na w ędkę
Barbarzyński ten sposób łowów wy- | py czy zebry; w  1 ażaym z tych piatów

myślił znany miljoner amerykański, G. 
Vanderbild, jak o tem opowiada obszer­
nie pewien amerykański miesięcznik: 
„Toronto Star“.

Osobliwy ten myśliwy chwali się, źe 
„upolował" już doiąd 25 lwów, — przy- 
czem w ciągu dwóch dni udało mu się 
zabić nie mniej jak pięć lwów.

VanderDiId nie jest jednak myśliwym, 
któryby chciał narażać własne żjrcie w 
nierównej walce z „królem pustyni". 
Urządza się on znacznie wygodniej: Na 
drodze, którą zwykle przechodzą lwy, 
rozrzuca duże kawały mięsa — antylo-

mięsa nkryty jest duży ostry hak zagię­
ty  w  ten sposób, jak haczyk przy węd­
ce. Do drugiego końca haka doczepiona 
jest mocna staliw a linka, a koniec linki 
przymocowany jest do stojącego w  u- 
kryciu auta.

Gdy llw  zacznie gryźć przynętę, auto 
rusza gwałtownie, wlokąc za sobą zło­
wioną ofiarę.

Przeciw temu Barbarzyństwu zapro­
testowali energicznie myśliwi angielscy, 
a książę Westminster opublikował nawet 
w „Morning Post" artykuł, potępiający 
te praktyki. (r.)

Z  gorącej miłości do Rodowni

nie wpłynęło jak dotąd na polepszenie 
się sytuacji w hotelarstwie am eiykań- 
skiem, gdyż hotele są zbyt drogie jak 
na obecne Stosunki. Koszty utrzym ania 
olbrzymich gmachów hotelowych są 
tak w  elki o, iż pochłaniają ó3% wpły­
wów bruto. tak, iż tylko 7%  pozostaje 
na procenty, am ortyzację i ywdatki 
nieprzewidziane,, co powoduje, iż eks­
ploatacja hotelów przynosi duże straty-

Dzienniki bukareszteńskie rozpisu­
ją  się szeroko o niezwykłej aferze, któ 
rej bohaterką jest urocza siedemnasto 
letnia panna L~. córka bogatej i zna­
nej rodziny-

Zakochała się ona w młodzieńcu u- 
bogim, pracującym  w biurze jej ojca- 
Miodzi postanowili się oobrać. — ro­
dzice jednak stanowczo odmówili po-

W ysłali
nawet córkę do k.asżtoru, gdzie prze 
była Pół roku-

Po powrocie do domu wierna Julja 
postanowiła połączyć s’ę na wieki ze 
swoim Romeo- Rodzice odmówili po­
nownie.

W ówczas w rozpaczy postanowiła 
skończyć swe rachunki z życiem — i 
w tym celu zamknęła s ię -  w dużej lo­
downi- oczekując tam  śmierci.

Dopiero na drugi dzień przypadko 
wo odkryto niedoszłą samobójczynię, 
napół zamiożoną. Dzięki zabiegom le­
karskim udało się wierną Tuiję urato­
wać. której miłości nawet tem peratu­
ra  lodowni ostudzić nie zdołała-, (r-)

między tsem i jednego węóa boa.
Pozostałe węże należały wszystkie 

do niesłychanie jadowitych, których 
ukąszenie spiuw adza nicuch ronnie 
śm ieró

W śród niezwykłych wjamywaczy 
mus‘<tł się znaidować ktoś obeznany 
dokładnie ze sposobem cn w jtan ii 
węży, jak  świadczą o tem żelazne wi- 
dełka pozostawione na miejscu czynu.

W  sposób zupełnie fachowy- doko­
nano też włamania, przecinając ma­
sywne żefazue drzwi, poza którerrf 
znajdował się oddziai w ęży-—  Na 
szczęście reszta węży nie k o rz y s ta ła  
z tej okazji celem ucieczki, co mogło 
spowodować nieobliczalne następstwa.

Ski adzione dziewięć węży należało 
do najrzadszych i najcenniejszych o- 
kazów; to też niezwykli złodzieje mu­
sieli i na tym  puiikcie posiadać dobre 
fachowe znajomości i informacje.

W  każdym  razie nie łatwo przy j­
dzie im znaleźć nabywcę na ten egzo­
tyczny towar- (r-)

^ p o r t T
C zw ćrm ecz p in g -p o n io w y
Z inicjatywy SMP. t a .  H. Sienkiewi- 

cza w* Lwowie, ^diył się dnia U  marca 
br. w sali parafjaloij przy ul. L. Sapie­
hy 1, 10 czwórmecz tenisa stołowegu o na. 
gęodę przechodnią ks. Kłosa Jdaifo patro­
na tegoż stowarzyszenia. W zawodach l. 
miejsce zajęło SMP. im. św. Antoniego.

zdobywając nagrodę przechodnią i oy 
plom, II miejsce poczt. Przycp. Wojsk.

M ilionerzy w  Ju gosław ii
W edle wykazów statystycznych, o- 

nublikowanych przez jugosłowiańskie 
ministerstwo skarbu, — żyje obecnie 
ną terenie całego państwa 143 osoby, 
obsiadające rodziny dochod ponad 
milion dinarów,

Z milionerów' tych 41 mieszka w 
Belgradzie. 32 w Zagrzebiu* 18 w Lu- 
blanie, a  17 w Serajewie-

Reszta rozrzucona Jest po innych 
miastach Królestwa.

Skoro uwzględnimy, że milionerzy 
ci — wedle własnych zapodań. — po­
siadają ponad miljon dinarów roczne­
go dochodu, — można m ajątek każde 
go z nich szacować na kilkaset Bilio­
nów- (r-)-

JiiFFERY FARNOL 78

SYGNET SIN RYSZARDA
Tłumaczyła z angielskiego Felicja Zielińska
— Sądzisz więc, że to dzieło gnomów, uwięzienie 

pana OMcrafta? Czy ten nieznośny człowiek ranny?
— Nic mu nie jest — nikt go nie dotknął — ani 

śladu krwi lub rany!
— To okropne, Benie!
— Okropne rzeczywiście; dzieją się bowiem takie 

rzeczy, które nie powinny się dziać! Naprzykłąd 
mówią także, że co nocy straszy coś koło młyna! Wi­
działem sam tam światła! A nikt nigdy nie chodzi 
w tamte strony.

— Przepraszam cię, Benie! — rzekł Jersy, chło­
pak stajenny, który sta? opodal i nagle zaciekawiony 
po uszy frzyłączył się do rozmowy. — Ale ja widzia­
łem tam onegdaj poobiedzie pana Pitta i jednego z gen­
tlemanów.

— Pitta? — powtórzyła Helena. — Czy tym gen- 
tleinanem był wicehrabia Brocklehurst?

— Tak, proszę jaśnie panu
— Co tam robili, Jersy?
— Nie wiem, bo wicehrabię kazał mi odejść.
— No, dobrze, chłopcze, wracaj już do swojej ro­

boty — zawołał ostro Ben. — Ja opowiem jaśnie pani 
wszystko. Nikt tak nie umie mówić o duchach jak ja. 
Spotkałem onegdai starą Truffen: Cainlo, mądrą ko­
bietę — czarownicą nazywają ją — i — Truffeni — 
powiadam — w nocy dzieją się teraz takie dziwne rze­
czy, jakgdyby jakieś przekleństwo ciążyło nad wsią. — 
I tak jest w rzeczywistości — odrzekła ona — wobec 
tego szybko skrzyżowałem palce, aby odegnać czary, 
a Trmfem powiedziała mi, że tak długo klątwa nie bo­
dzie Mięta, dopóki sprawiedliwość nie zostanie wymie­

rzona i Sir Ryszard nie będzie uniewinniony. Mówiąc 
zaś o Sir Ryszardzie chcę wspomnieć, że widziałem go 
wczoraj w nocy! - 1

— Ach? Gdzie Benie?
— W  ogrodzie, patrzył na kominy.
Helena podniosła dłoń -do piersi i przypomniała 

sobie o kartce papieru.
— O północy — szepnęła.
— Niev dopiero po dziesiątej było na Kościelnej 

wieży.
— I patrzył — mówisz na —?
— Kominy w Moat Housó. W każdym razi-i — 

jeżeli to nie był on, to był jegó duch bo, gdy zawo­
łałem, że to ja — on znikł fńi z oc*u. To była także
dziwna rzecz. A -druga znowu to — zdarzenie kapitana.

— Masz na myśli jego wypadek?
— Mam na myśli, że ktoś lub... coś zrzuciło go ze

schodów. I chciałbym wiedzifeć — co?
Ale w  tej chwili właśnie stanął przed nimi kapitan 

Despard uśmiechnięty, z reka na temblaku, trochę bled­
szy, ale jak zwykle spokojny i pewny siebie.

— Witam panią — rzekł,
— Jak z pańską ręką, słyszałyśmy, że złamana.
- -  Drobnostka, lekka fraktura zatrzymała mme 

w oddali od — pragnienia mego serca. Ale może wyj­
dziemy na słońce?

Ben spotykając wzrok kapitana ukłonił się i znikł, 
a wtedy kapitan pochylając się szepnął:

— Pragnę, Heleno, pomówić z tobą o — wiesz 
o kim? Chcę pomówić — o naszym szefie, Sir Ryszar­
dzie Gyfford.

— Naszym szefie? — zapytała. :
— Niewątpliwie, bo czyż nie jesteśmy jego wspóf- 

winowajcami? Czy nie ukrjTiśmy dowodu jego winy, 
jego sygnetu?

— Bez celu, jak się pokazało - r  odparła
— Ale uczyniłem, co mogłem, aby go chronić — -

z miłości dla ciebie tylko, Heleno; I ty  zrobiłaś, co mo­
głaś dla niego — ale dlaczego?

Piękna Lady zagryzła usta 1 wpatrzyła się w  ko­
niec pantofelka.

— Tak gwałtownie chciałaś mu dopomóc i ciekaw 
byłem — dlaczego?

— Ponieważ wierzyłam, że test niewinny.
—- Naprawdę, naprawdę, Heleno?
— Panie — zawołała oburzona — wątpi pan 

w moje słowa ?
Niech Bóg zachowa! — szepnął z uśmiechem. —• 

Alą czy nie było jednej chwili — sekundy, kiedy uzna­
łaś go winnym?

Piękna Lady ziewnęła, zasłaniając usta trzema pal­
cami:

— Zaczy na pan być męczący — westchnęła.
— Przykro mi — ale, co się tyczy Sir Ryszarda 

teraz —
— Byt moim przyjacielem.
— Szczęśliwiec! Twoim przyjacielem! Czy zrobiła­

byś tyle dla kogoś drugiego, dla mnie, Ilejeno? Dla.. 
Brocklehursta?

Helena odwróciła się i zobaczyła, jak dziwmy wie­
śniak z widłami na ramieniu przechodził przez po­
dwórze.

— Proszę cię, Heleno, zrobiłabyś to, co robisz dla 
niego — dla kogoś innego?

— Nie znoszę zagadek — odpowiedziała obojętnie. 
— Niech się pan jaśniej wyraża.

—- Jaśniej? Czy to potrzebne? — zapytał łagod­
nie, obserwując ją przenikliwym wzrokiem. — Tak. 
zdaje się, że tak! Więc... a jednak, Heleno, czy to mo­
żliwe, że nie wiesz — że nie podejrzewasz —

Wtem tentent kopyt końskich rozległ się na po­
dwórzu i markiz zatrzvmał Drzed Heleną swego gnią- 
dego.

CC. d. u )
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8iA ŚWIĘTA s zk ło , p o rc e la n ę , k r y s z t a ł y  o r a z  n a c z y n ia a lu m in io w e  poleca po cenach bardzo przy­
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WARSZTATY SAMOCHODOWE
liny „ B E K A T E ”  Ha i  o.p. 

Lwów, ly b llk lew ltza  13.  lei. 95-01.
wykonują remonty 
i drobne napra­
wy z precyzją fa­
bryczną — po ce- 

e  nach znacznie 
5 obniżonych.

I ł  r t h t f t  r ^ c l  T j n r fm t  l w snlkii ik c c n n * n n t a a l m .

q a rn J to rq  
( t l o  b o e r t -  

T*CyilAK
I  i / r o w i - e  

l w ó w  
PŁAC lAOKKt
csh  łc i* 4 o -o h

*3X7

omczn nu i 
Ł ó ż e k

■ E TA L O *  
WYCH I

Wózków
DZIEOISp 

NTCH

WOŁKOWYŜ I.
LWÓW, KOPERNIKA 5 Telefon 95-97 I
U f i l r f t t A - f l e t a c h * n r  «  I

■ n a a a i a a n n w a i n m r i a i #

DLA P. T. URZĘDNIKÓW BARDZO DOiiODNE SPŁATY.
IIECZYSŁAW

Lwów, pl. Mariacki 10, tel. 53
MUNDURY OFIC od zł. 115*— 
MUNDURY PODOFIC. od zł. lOS*— 

pod ki.r. J. Ko.il—
R A T A L N Y  D Z I A Ł  G A L A N T E R Y J N Y  U L  A K A D E M I C K A  20.

Telefon 23- ”0. poleca pończochy, rękawiczki, bawełnę D. M. C. i t  p. 2746

poleca UBRANIA de miary ed ił. 39*— 
MUNDURKI soid. ed zł. 28- ' 
RAGLANY od zł.60 —

r'-': y,v.-*cv,W3ó.vfl-- jŜ i •Wj;: Y-:

Cen? n leftffim li ggtnnR O w
Brazylijska l gw a j.ta  iO dk. 0.55 zł.

* w w .0-75, 
Melaago Nr I „  „ 0.90 „

m m n m m  1*2® w
•  »  v  ,  „  1,60 „

— wszystkich gsfonk. . m  
dziennie świeża palona doboręi, 
m  I tania, znana za swej do­

broci — tylko
w gpecjaluych składach

N e j a e w a s y  e o a a i k  
towsró * keWalnysh na żądanie

Centrala: ,w 6 w , ul. Rutow skiego 3
m  F I U E :  u l . G r ó d e c k a  7 4  I p l .  U n ]l  B r z e s k i e ]  5 .

F» MiEtnaw ZflfilllKM
Magazyn towarów bławatnych

Iwfif, HTHCI 24 (Kyntik od nlicy Balickiej)
palaca w e ł t ą  na p łan zoau , 

kostjumy I suknia.
461 C e n y  bezkonkurencyjnie niskie.

0 L A  R E K L A M Y
najniższe reny w neweetw. firmie

F 0 T - A B 0 - R A D
L w ów , p l. M arjaok l9 . teL 26-56
L.borrtorjum fotogr. i radjowe. 250

OD AhHItflSTRACJI
Dla . nnikn<ącia pomyłek p ;y 
przesyłaniu gotówki pocztą łub 
przez P. K. G. upraszamy o łas­
kawe wyszczególnienie, na jaki 
cel wyałaua gotowka jest przez­
naczona (ogłoszenia, prenumera­

ta, ofiary i t  p.

Braci? AL3ERTYNK
Kraków, Krakowska 43. teł. 132<13 

Lwów. ul. KlejaruwiiZa 15. łel 16 tli
wykonują i poeadają na okładzie

M E B L E  G I Ę T E
tj, krzesła, fotele dla biur, Lanapzi, wf*4 
szadła stojące, fotele bujając} itp. .re 
wszystkich kolorach i fasonach dla P a T  
Urz iów, Zakładów, »cpltali 1' do up/iy 
lżenia prywatnych mieszkań. Przyjmują 
stare do odnowienia ł wypitce ni a trscliN, 
— oraz naprawa 1 politurowanie stołów; 
biurek, szaf, Jadaiń ltp„ csny umu-rko- 
■vare. Dla ułatwienia Brada stosują w Iw . 
ną dostawy Kr sla 1 stoły do wypożycza­

nia na skradtle.
Cały dochód obracany ’est na ode utrzyj 
niania Przytuliska bezdomnych i  na Za. 

kład Wychowawe*7 Chii p‘ó

Naczelne pism* Stronnictwa Narodowego 
w Zachodniej Polsce

■wychodzi 2 razy dzienni*.

Towai*^ m 
Btaw atne 3

FTaiwiększy wybór t l  
N a j n i ż s z e  c e ny  ‘ m im rn  s s b s

'  O g ł o s z e n i a  d c o & m .< *

Każdy wyres 10 gi i u j .  — Ogłoszenia 
mU  kaiMloarede 10 wyrattw 50 g r .d e  
genua. prmey de 15 wyrazów 50 gr.

Jedne ogłoszenie nie może p.zekraeza^ 
50 ałów. Ogłoszeni* reklamowe wśród 
drobnych kosztują za 1 mu\ 1 łam. 30 gr.

I n t e r e s y  f i a n d i

Rz.jny stylowe
de obrazów, H jw um e wz«ry 
zagraziczna, kor.isze do okien 
wykenino specjalista L Kotarba 
Lwów, Dnl|bl*nki (baczna Ro- 
manewleza) 2521

Najmodniejsze

Fotosy
artysty evac, po-trat-, zdjęcia fa­
milijne wykonuje acadamik — 
mes abloaewe a tanie. Przyehe 
dci de domów prywatnych Łask 
cgłeazenia npi asza dc Furjera 
Lwów, Zimerow cza 10. pod 
«Stadjnm fotografiki*. 14045

Dobry pomysł
wymaga pieniędzy calem 
zraalizjwania go: presdsię
fil jrstwo starego znhadołęż- 
nlałego właściciela potrzebu­
je młodego M fl ł/stegc kie­
rownika -  spólnika —  dzier 
tawcy. I pieniądze i młodych 
a przedsiębiorczy d i spólnt 
ków znajdziesz najłatwiej 
Bapomoeą drobnego crgłosM 
fila (do 10 słów 50 groszy) w  
niniejszej rubryes. 23750

Nie wyrzucajcie
Swoich pieniędzy, kupując 
tandetę sklepową 15 z wo-oet 
w źródła. Firma SANDKER, 
wytwórnia mebli i tapicern‘o, 
Lra nia Sapiehy 34, poleca ewe 
wyroby suszone n a . własnaj 
suszarni 1 pierwszorzędnego 
gatunku. Sypialnia. Jadalnie, 
Salony, Pokoje męskie, urzą 
dzenia kuchenne. Otomany, 
Bufalki. Krzrasła, Tapczany 
1 wszelkie inne wedle najnow 
szych wzorów po cenach ,‘ir  
dno niskich dogodnych spła­
tach- Uwaga! Każdy kupu­
jący korzysta po ronti z be" 
nłatnrago odnowienia mebli. 
Uwaga na firmę SANDKF.R 
Lwów, L. Sapiehy 34. 24?

S p u z e d w U

Firanki
kapy naji -sze ręcznej roboty 
d. 9.— Kołdry wełniani broka­
towe, za bezcen. Freilich Lwów, 
%kstuska 21; 52611

Urządzenie
^pokeji i knahni, rzeasy dzie- 

P4** okazyjnie de sprzedani* 
Lwów, Magazynowe 1. m. 11. G

Odmrożenia
leazy sknteczaie Maść Dr, Fez- 
»?.?*• ^yrób i akład APTEKA 
WKOLASCHA lwów , 2ól

jadalaie —- najtaniej n firmy 
Brfiek 1 Grueer Lwów, d . Try- 
bnnalaka 16. 51112

Elektrolnx
saneczkowy mi 1# używany sprze­
dam Lwów, Csarniaekiego 8|II. 
drzwi 14 na prawe. 14071

Mężusiu
kupimy sobie nowe meble a 
te co mamy, oraz niepotrzeb­
ne eprzęty ze strychu sprze­
damy po dobrej cenie eaoo- 
moca ogłoszenia ,w Kurjerz' 
(10 ełów 50 gr.) w  tej rubry-
03.

Sprzedam
z pewedn wyjasdn sklep prsy- 
borew piśmianayeh debrze wpro­
wadzony śródmieście Lwowa. 
Liaty Knrjer, Lwów, Zimoro- 
wicza 10. pod ,8  trsięey*.

14018

Auto poradnia
komisowa sprzedaż aamochodów 
i motocykli. Lwów, Zielona 51.
TeUf. 57-77. -------

0 iie s a k m

Garsoniera
dwnpokojowa nmeblowana przed­
pokój, łarionka gazowa, rechaut 
klatka. Od gospodarza Lwów, 
Pełczyńska 7a IL p. 4 — 5.

14064

Fasada Bazyliki Grobu Pańskiego przy­
gotowana do remontu. — U dołu O. 

Aureliusz Borkowski.

Klubowy
gin  Lr skórą kryty (małe uży­
wany) ekazyj ie sprzedam. 2 tan- 
ezany, 1 sypialnia (kaukaski 
orzech) i jadalnia. Śtr ira s. 
Lwów, Łj ezakewska 98a. Herold.

14019

R flD J O - n O B IO R n iK I
,'ramofony t płyty, — Has ryny 
de s*y< ,a, — Rowery —• Bl ito- 
cykle — Aparrty fet. i prsybory

,  poleca
JÓZEF R I R S i a i  I ' U

w  Jaśle . 12649

Salon
skromny, w dobrym stanie tanio 
da sprzedania Lwów, Długo- 

13980l*za 14|2- 13972

Ceglarskie
maszyny csły komplet, lekom < 
bila; prasa, walce I t. dn bardzo 
dobrze otrzymane — sprzeda ta­
nia W. Major, Łąka-Pszezyna 
Górny SI. 13988

Gotowe
kamienne grobowce na cmanta 
rzn Lyczakowikim sprzedam, 
Lwów, św. Piotra 10. lwaaewiei.

13906

Piękna
narożna parcela z plaflM bocz- 
n i Piekarskiej. Wiadomość Lwów 
Piekarika 1. c. Mleczarnia.

14048
OGŁOSZENIA 

W „KURJ” RZE«
SĄ SKUTECZNE I TANIE 1

1

2 pokoje
duże Lwów, Chmielowskiego

1406o

5 pokoi
komfortowych od lipce poszu­
kuje .Emeryt b. solidny płatnik" 
Listy K Jrja r , Lwów, Zimoro- 
wieza Id. 14061

.Mieszkanin
3-pokojowe z komfoitem Lwów 
ul. Tarnowikiego 38. II. p. m. 5. 
od 1. kwietnia do wynajęcia 
Ogłądać można od 1 — 3 popal, 
za zgłoszeniem sią u dozorczyni 
demu. 14066

5-pokojowe
mieszkanie słoneczne w parterze 
przy ni. Nabielaka 30. Lwów. 
komfort. 14076

4 pokofe
kuchnia łazienka, spiżarnia, gaz, 
elektryka, eeatralne ogrzewanie 
II piętro. Lwów, Łyczakowska 46 
od 1 kwietnia. 14083

2 pokoje
z lcachmą, komfort poszukuje 
osobc. na stanowisko rządowem 
— pewny płatnik — spokojom 
lokator. Listy Kurjer,. Lwa w, 
Zimorowicza 10 „Alfa*. 12684

Poszukuje
2 lub 3 pokoi z kuchrią. kem- 
foit. Zgłoszenia Knrjer, Lwów, 
Timorowicza 10. pod „Koriior- 
t.we mieszkanie*. 12841

Komu zależy
na regularnem i pewnam płace, 
nin ezvnsze? Emeryt pańatwowy 
tosznkuja 3-pokojewage pełno, 
komfort lub półkomfort. mi >ss. 
kaala bliskc eeatrnm Listy Ku 
rjer Lwów, Zimerewicza 10 pod 
,Do lod *ł.“ 13947

Mieszkanie
3-polcojowe Lwów, Kadoeka, teł. 
G4 -9 0  gedz. ’0—12 i 4—6

13946

2-pokoj owego
mieszkania z komfortem ewant. 
półkomf, peśznkuje emeryt paś 
itwowy ed zarrz Oferty z wa 
rankami: Knrjer, Lwów. Zimora- 
wicza 10 „Niew nie ale uewa**.

73948

Poszukuję:
t pokoi, pokój służ? owj, kuchnia, 
1 izienka, gaz, elektryka, wysoki 
parter lub I piętro — najchęt- 
aiej w okolicy Potockiego, Na­
bielaka. Czynsz gwarantowany. 
Zgłoszeń L pisemne: Kurjer,
1 iwów, Zimorowicza 10. pod 
Dyrektor B * 1395*

2 pokoje
a kuchnią w parterze de wyna­
jęcia, ed 1. IV. Katolikom na at* 
łej posadzie. (Wiadomość Lwów, 
Rzeźbiarska 3. 1. p. m. 3. 14047

3*pokojowe
mieszkanie pełn  ̂ komfort zaraz 
do wynajęcia wiadomość Lwóś 
telefonem 61-33, 1408Ó

Pokój
z. kuchenką gazową. Lwów, Gun- 
dulicza 8. (baczna Penińskiege) 

13999

Pokój
z kuchnią bezdzietnym rząaow- 
com wynajmę. Lwów, Dwornie- 
kiego 46. 14048



i s ir .  K  
V W li1 ui™

t  w ih  i d  marcu nlZ-M
f h .r s

U e^ iM
U « b q »  ,<« i wejśue pok^ W  
f iw k l tylko dojeżdżająasma, 
«lid*aoM , trafika L w . R a .  
,ka L Psla&Li 14065

Pokój
frertowy słoneczny, partar aa 
prawo. Lwów. al. Jabłenowsklch 
42, ad 1-go kwietnia do wyna- 
jęcia. 14070

Solrdny
awabodny pokój poważniejszym 
1 kwietnia Lwów, Lerarto elcza 
10. lt,wy parter. 14075

Pokój
komfortowy de wynajęcia L*.ów 
Doraagaliazów 5|L m, 4, 14077

Pokói
frontowy ałeneeiny emablowany, 
światłe, aałnpa, wejśeia a praad- 
pokoju urzędnikowi, antedaiaiee.
Lwu w, Czaraieakiafa 8,|IL pra­
wa sień, drzwi 14. draga czwarta.

14072

2 pokoje
komfortawe nmab' .wata. oda.; 
mą aamotnema lab n a łitó a h ..  
Lwów, taL 15-71 1S939

( Regularnie plau.
m i nareszcie czynsz lokator, 
którego znalazłem proaz d ro­
bra ogłoszenia w Kuberze
K ) słów bezpłatnie) w tej 

bryce.

Pokój
ameblowaay, frentowy, elektryka 
wynajmę aolidayu. Lwów, Łyeaa-
kowalu 62. m. 6. 13998

Pokój
umoolowany dla atałyeh rzara'.- 
nyeb wynajmę Lwów, Oohronek 
6. m. 18. 14000

Pokój
kawalaraki amablowcay — woj- 
aaia aaobne. Lwów, ni. Teatyń- 
iaka l i .  I. p. 14010

Pokój
/freatewy z ntrzymaalam dla Pa­
nów de wynajęcia. Lwów, Szop- 
tyekick 27. I. p. fanek na prawo 

■4009

Pokoj,
taraaa, abazerny ałeaeezny, kom­
fortowy, tram.raj dziesiątka. 
Lwów, Własna Strzaaba 9,

14017

Pokój
emablowany frontowy komforto­
wy od zaraz. Lwów, Sanatoraka
5. 111. p . 14027

Pokój
frontowy, aaobne wejście, łazien 
ka, debry wikt — solidnym 
Lwów, Karhanowikiago 22|3.

14035

1 - 2 pokoje
z wikłam (bez) dla 1—2 oaób. 
Lwów, Reja 3 parter. 14038

Pokój
osobne wejście. Lwów, Ptekar- 
tka 17. m. 2. 14042

Duży
pokój balkon 1. p. od 15 kwiet­
nia wynajmą aolidnemn panu. 
Lwów, ni. Hofmana 28. m. 4.

14049

5 pokoi
z kcasfortem Lwów, Kraazaw- 
iki 9(11. Wiadomość właści­
ciel. 14050

portfela, torebki damakie, albu­
my fotugr. wykonuje, naprawia 
speajaliata £>araaz, Lwów, Ziraa- 
rowieza 7. 1943

Już od 3 zł.
włóczki aa pallowarkl aakupić 
można w .Dorna Włóczki* Syki-
taska 3. 2525

Wytwórnia
najrozmaitazyah pantofli 1 popa­
czy „Iblł*. Lwów, Sobieskiago 9 
(dawniej Wronowska). 198

Powitanie następcy tronu belgijskiego L eopolda III i małżonki jego na dworcu 
w Brukseli po powrocie z Szwajcarii.

M agazyn k .p la .  _

Schex i Stenzel
Lwów, Sykataaka 2, tel. 34-30, 
„zleca Papiery I przybory ze- 
ehalczna. 406

Pokój
z atrzy naniem wynajmą katoll* 
-owi. Lwów, Seuataraka 6. wia­
domość dozorca. 14053

Młoda
dziewczyna poszukuje pr >ey do 
wazyatkieg. i  d. f.towaniam ed 
kwintala. Miejaeowość obojętna. 
Liaty Kar jar Lwów, Zimorawiaza 
10 „józia.. 14046

lub deehodzącaj postukuje. Lwów 
Zyblikiewieza 24|II. ra. 10. 14074

Poszukuję
służąeaj de wazyktkiago Lwów, 
Gródecka 5, m. 10 od 4—6.

13997

Kucharka
lat 34 a dłufeletniemi świa- 
deatwa n" b. debrze fetuje —  
szuka posady de prowadienia 
gospodarstwa. Liaty Kurjar, 
Lwi . ,  Zimorawieia 10. .Polka..

1406’.

Inteligentna
eaeba, wiek śradal bardia de­
brze fotnja, szyjo, eazezędna 
Jebre świadectwa szuka jseaady 
Jo jedaej lub dwóch oaób, lab 
de dziati. Liaty Karjer, Lwów, 
Zimorewicza 10. .Ambitna*.

14054

a m i» a io u  
b e z p ła tn ie

Offfo>a«nla w te j  r a  b ryce 
m y d e  15 stów  bespl

Inkasent(ka)
z kaucję 500 zł. zeatanie przy­
jęty. Zgłaszania Knrjer, Lwów, 
Zimerawicza 10 pod .Inkaso*.

S'rżącej
begatych pan wyjdzie samęż za 
inteligenzaycb panów nawet baz 
majętka. Na żądanie wysyłamy 
dyskretnie kilkaset ofert, Matry­
monialne binre „Postęp", War 
ssawa, żórawia 27. 13989

Emeryci
wojskowi i -ywJui a średniem 
w, kształceni era, reflektujęcy na 
stały peboezo, sarobek zechcą 
jię zgłosić esobiśsie wraz z do­
kumentami calem omówienia 
-twentnalaaj współpracy przy 
rozpowszechnianiu artykułu po­
lecanego przez władze, .r bierze 
Komitetu we Lwowie ui Boczna 
Brajarowskiej 4|II. « drzwi 6 
między ^adz. 10 a 12. Zamiej- 
jcowi złożę ofertę wraz z życio­
rysem i fotografją. 14073

1 rek fizyki celem v spólnego 
uczenia się poszukuję. Listy Kn­
rjer, Lwów, Zimerowioza 10 pod 
„Nauka". 13905

Lekarza-dentystę
lub nprawnionege dentystę w 
eeln matrymenjalnyra poszukuje 
wdowa pa dentyście, lat około 
40, posiadająca dobrie zapro­
wadzony zakład dontyatyetay. 
istniej zey od 1 9 1 5  r .  i r e a l n o ś ć  
Oferty do Biura Ogłoszeń. 582

Poznam
Pana aa wyaokiem strnowiskn 
„Kurjar", Kraków, Florjańaka 8.

N G.

Tysiące
Jn i nie trzeba

kupować ferm i i  saknia kostje- 
j damskie tylko dać de pra- 

ccwnl, która kraje faatrygnje 
i próbują pe B a ju  .szych ecaaeh 

eL ó sk . Lwów Sobleskiafa 12
Tel. 17-04.

m § m

Filozofa

Lekcyj
angielskiego, muzyki, tańca 
pragną pobierać. Odpowied 
niego nauczyciela wybiorą 
najlepiej zapomocą ogłoszeń 
drobnych w „Kurjerze“ — 10 
6tów 50 groszy. —

425 CENNIK CBUWtA J
L R  — K A
Lwów bżorąiezy 11 •  

Półbuelkł raęakie ad aL 22.
7alówlri męskie aL 3.—
Zelówki damakie 1 zL 2.20
Obcasy męskie zł. 1.40
Obcaay damakia nŁ 0.70

Tańczysz?
Ucząc się w ptdago* 
ga ehoreegrafjl Mai 
!*»» Wiaczystago —
Lwów Rysek 4< bę­
dziesz tańczył rytmicz­
ni a i elegancko. *

2024

Poszukuję
konwersacji polakiej wzamian za 
konwerzaeję niemlaik. Kurjar, 
Lwów, Zimorewicza 10. pad 
„Wiadanka". 14082

Gości
miłych i rzadkich sfotografuje 
w Twoim domu w gronie rodzi­
ny i dobrych anejemyeh — ab­
solwent studjnm fotografiki. Po- 
zstam portrety i « uroczystości 
familijnych nieszablonowo a ta­
nio Łask. zgłoLiauia npraaza do 
Kafjara, Lwów, Zimorowicza 10 
pod .Studjam fotografiki". 14057

Oęb« niecki#. tuchowskie, 1 
tewskio i niemirowalrie kiełbasy 
poleca Wirga Lwów, Sienkie- 
i rieza 3  za Hatelam Gaorgo'a tel. 
105-56. 247

Urządzenia
oświetlenia elektrycznego, — 
dzwonków, telefonów, „ -ema- 
chraby, wykonuje tanio i solidnie 
.Elektra* Lwów Paaaż Mikola- 
seha tel. 10-8 i .  1303

POMOC LEKARSKA

Franciszko ROSyKAZakład Technlczno- 
Dentystyczny 

Lwów, ni. bielcwskiejro 5. II p., tel. 67.02. 521

Teczki, Elektryczna
wytwórnia Żetonów edzna' spor­
towych, nagród i t.p. WŁ Buszelr 
Lwów, Akademicka 6. Telefen
18-48. 2271

Sypialnie
jadalnia, gsbinsty najnawszyih 
fasonów n.jtanlej: Jan Ortncz
Lwów, Sykstuaka 41. 3 9

Hallo! Tel. 45-*3
na zamówienia wykonują piękna 
1 artystyczna zdjęcia w dom* 
P. T. Klijenta — dzieci, eaohy 
starsze — czy ehora — zebrania 
tewsrzyakie—Zakład fotograficz­
ny Kazimierza Skó.skieg >, Lwów, 
Kopernika 22. 12534

412

Zegarki
1 biżnterję aaprawia areayiyjnis 
fachowe: Gutterman, I-wów, Syk- 
■tuaka 14. 467|2

Płyty — .50,
aj lewiza 1.40. Zamiana płyt ca- 
naiem ataryeh—nowa. Patafoaj 
aajtaalej: .Placówka Polaka",
Warszawa, Marszałkowska 7y.

12614

Rodzice
Najtańszy i solidny ehrzośtijań- 
ski i.yzjar dla młodzlazy sikoh 

ej Michalak!, Lwów, Zyblłkie- 
wieża 49. 12784

Krawiec
specjalista u b zsi męskieh wy- 
kaanja wedle aajnewszege kri. 
fu. Ceny najniższe. Dla Panów 
akademików arobienie ubrania 
30 zł. Lwów, Franelizkańzk. 12 
Jan Chamów. 13908

Przepisywan-e
aa maszynie przy mnja hiari 
Mikuazewakiege. Lwów, Klliń- 
■kiego 1. 13981

Meble
d* war ilkish fpokeji najkerzyst- 
niej aabyć meżua w WYTWÓR­
NI MFBLI Fr. Zialiuskioge, 
Lwów, Kełłątbju 5 w podwórza. 
Stało aa akładzio. 523

Żnrnale
kroją, manekiny, poussa najtaaiaj 
.żuraal", Lwów, pl. Bernardyń­
ski 2- 544

Katolicka
szwalnia Lwów, Sebleskiego 17. 
wykonnje bieliznę wazelkiago 
rodztja. Ceny najniższe. 555

Karoserje
de aameehodów i powozy, wy­
konnje i naprawia najtaniej zaa-
ia firma Mir'aiawa ’ iakeudorfe 
Lwów, ul. Wąska 3 (Łytzaków)- 

14016

Najstarsze
eheroby, jak: choroby cnkriyeą 
grażliea płne 1 kości — waielkis 
•hereby skórne, żylaki, rany na 
geleniaeh, wole na azyjaeh, che 
raby nerek i pęcherza, najatar. 
aze eheroby żołądkowa, astma, 
chereby a . we we I amysłowe. 
ehereby kobiet 1 dzieci, nowo­
twory i narośle choćby najwięk­
sze, wawmątrzne i zewnętrzne — 
uleczalne. Bezplatayth inferma- 
eyj adzlela Radakaja miesięaz- 
nika .Homaopatja i Zdrewla", 
Katowice, Jagiellońska 3. 564

Rumor zagraniczny

|j mieszkali najbogatsi władcy średniowiecza. 
J&kge? i nie mieli nawet windy?

(London Opinion). S. F*

C E N N I K  O G Ł O S  Z 1 N
Reklamy w tekście:
Ne 1-szej stronie . .  .  •
Cała l-.za strona . . . .  .
Na 2-giej i 3-ej stronie . w. ■ 
Cala 2-ga lub 3-ci_ strona . . 
Na dalszych stronach tekstu • 
Cała s tr o n a ....................................

zł. 1-50
„ 1.200"— 
„ 0*80
W 800"-

0"70 
„ 600"-

Różne reklamy:
Komunikaty i artyknły reklamowe 
Na stronie kronikarskiej . . . 
i? dodatku literacke-naukosrym. 

Nekrologi do 200 mm.......................
300«# M »t * • • • «

„ powyżej 300 mm. . .  .

ZL f . —  
f '80 
1 — 
0-50 
0"?0 
1"—

Ogłoszenia drobne:
Ogłoszenia za tekstem ze mm. . . 
Na oat stronie i wśród drob. (6 łam.) 
Ogłoszenia drobne za iłowo . . . 
Mdtrymonjalne . . . . . . . .
Dla poszukujących pracy za iłowo

z ł . 0-30
0"30
0-10
0-20
0-05

Drobne ogtosz. przyjmuje aię tylko za gotówkę.

Podstawą obliczenia jeat 1 m|m w 1 łamie. Podwyżka eon ogłoszeń może naatąpić wkażdym czasie i obowiązuje także te ogłoszenia, które zostały 
zamówione poDrzednio, a nje były zgóry zapl teoue. — Za zastrzeżenie miejsca doliczą aię 25 proc. — Za układ tabelaryczny dolicza się 50 proc. 
Ogłoszenia w numeraeb świątecznych 1 niedzielnych (z datą poniedziałkową) kosztują o 20°|0 drożej.

UW AG I ■
Omyłki, które zasadniczo nie zmieniają treści 

I I ogłoszenia, nie upoważniają do żądania zwrot® 
gotówki ani też nie obowiązują Administracji 
do bezpłatnego powtórzenia anonsu. Komuni­
katów bezpłatnych nie umieszcza się. Zniżek 
nie udziela się. deklamacje miejscowe uwzględ­
nia się do dni 3-ch, zamiejscow. do dni 8-miu 
od daty ukazania się ogłoszenia. Za egzem­
plarz* dowodowe liczy się 25 gr. Ogłoszenia 
do numeru bież. przyjmuje się do godz. 16-tej.
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